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ela a 26 strony Niemiec i Austrji wystarczyło do 
ania oporu miejscowych żywiołów narodowych. 


W sprawie literackiego bałagulstwa. 


(List młodego ucznia do starego nauczyciela.) 


ta i mistrzu! Ostatni list twój, w suterenach Ku- 
Oé warszawskiego zamieszczony, sprawił mi ra- 
Md. cję ewymowną, jak w ogóle każde słowo, które 
twoje ie, mistrzu mój, pochodzi. Dowiodłeś nim,* że 
M „młodego” ucznia zawsze twą życzliwości 
tawa 7 1 ŻE go twojemi Światłemi radami wspiera 
dzić gotów jesteś w ciernistej drodze żywota. 
tragedy ci za to jestem vad wszystkie wyrazy, 
Pokład cię bowiem zawsze za naczynie mądrości i 
twej s sa najzupełniejszą ufność w nieomylności 
1. , 
LĘ w tety » przyznać ci tu muszę ze wstydem, że nie 
Buiew stkich twych przestróg mogę korzystać, Nie 
twoją Się na mnie, o mój mistrzu, nie moja to, lecz 
logiki Wina! Zanadto mnie niegdyś dobrze uczyłeś 
vidoe zanadto- głęboko wpoiłeś mi w umysł tę dziś 
Wake przestarzałą prawdę, że dwa a dwa jest 
tasa kowo cztery, abym w tych babilońskich 
Akienn: „bezwiednej cerebracji” mógł odrazu pojąć, 
i de Ścieżkami chodzi logika myślicieli. Jest to 
Wyros rganiczny, z którego prawdopodobnie jeszcze 
ie inaa Aajao fo; co się u nas pisze i drukuje na 
aian ej bibule, na tej anielsko cierpliwej 
a arakioj bibule! NY 
nie mogę pojąć, dlaczego narodowi zale- 
lod aby myślał o fuaduszach t celu wysyłania 
lzy „og, adeptów sztuki za granicę, Na eo? poleo? 
bedzie to, aby później x głodu u nas umierali? Kto 
dów „ich dzieła kupował? Kto im dostarczy, mie 
tie A Teng środków do pracy, ale do życia? Wszakże 
tj b bo „ehłopska cywilizacja”, którą się dziś 
puj mamy, zna. jeno towar malowany, który się 
ROW łokcie, Wszakże nie szłacheje i nie mie- 
wę» " ci bowiem wiuni podporządkować „stano- 
yy ideały, potrzeby i aspiracje ideaiom, po- 
„ł aspiracjom, jakie nam. przynosi „ehłopska 
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Czwartek. 


Na tyle lekkomyślną i fantastyczną nie mogła być 
Bulgarja, aby o własnych siłach zerwać się do eks- 
terminacyjnej walki z największem terytorjalnem 
mocarstw»m Europy. Upadek rządu dzisiejszego 
był więć do przewidzenia i przewidywaliśmy go, wy- 
strzegając się wszelakiego szowinizmu w ocenieniu 
sytuacji bułgarskiej. 

Q tym stanie rzeczy przekonał się lord Randolf w 
Berlinie i Wiedniu, „Aby dotknąć o klawisze i usły- 
szeć melodję bliskiej przyszłości, nie potrzebował na- 
wet znosić się osobiście 4 ks. Bismarkiem i hr. Kal- 
nokym. Być może, że ich nie widział, dosyć że 
odetchnął atmosferą. Dla inteligencji tak bystrej, 


jak lord Oliarchill, to wrażenie nosa politycznego. 


było wystarczającem do zorjentowania się. Z chwilą 
też powrotu jego na wyspę wielko brytańską prasa 
angielska urwała niezwłocznie wszczętą dyskusję 
polityczną w wielkim stylu, przestała opiekować się 
pokojem Kuropy i zaskorupiła się napowrót w obro; 
bie spraw wewnętrznych. Rząd angielski zadowol- 
nił się tem, że odparował cięcie, wymierzone przeciw 
sobie przez Francję, że unicestwił mianowicie w $a- 
mym zarodzie kampanję dyplomatyczną, którą pra- 
gnął rozpocząć p. Freycinet pod hasłem usunięcia 
anglików z nad Nilu. 

Stanowisko dzisiejsze rządu angielskiego wyja* 
śnia National Review, która bez owijania rzeczy w ba- 
wełnę powiadą: Jeżeli Austrja wojny prowadzić nie 
nioże lub nie chce, to Anglja prowadzić jej nie po- 
trzebuje. Gdy chwila nadejdzie, potrafi ona wysnuć 
dla siebie odpowiednią korzyść z zajęcia Konstan- 
tynopola przez Rosję i poszukać pięty achillesowej 
swojego przeciwnika gdzieindziej, np. w Azji. Te 
słowa National Review są istotnie programem, Inaczej 


nie ma już prawa rozporządzać swoim groszem we- 
dle upodobania! 

Dajmy na to, iż ogół, pragnąc wdzięczność swą 

wyrazić przyszłemu autorowi „chłopskiej epopei”, 
zebrałby fundusz potrzebny na postawienie pomnika: 
dajmy na to, iżby wykształcił rzeźbiarza, “któryby 
zdolnym był stworzyć wiekopomne dzieło, odpowia- 
dające wdzięczności narodu i wielkości mistrza; cóż 
ztąd? Natychmiast znalazłby się w Kołomyi lub w 
innym Pacanowie światły projektodawca, któryby 
zawyrokował, iż zebrany fundusz między chłopów 
rozdać należy, stwarzając. w ten sposób nieśmiertel- 
nemu autorowi chłopskiej epopei „żywe, co lat dwa- 
dzieścia odnawiające się i rozradzające pomniki”. 
Do stwarzania takich pomników nie potrzeba, zdaje 
mi się, kształconych za granicą rzeźbiarzy, więc też 
nie pojmuję cię, drogi mistrzu, dlaczego ogół nakła- 
niasz do obmyślenia funduszów w celu wysyłki mło- 
dych adeptów sztuki (czytaj kandydatów do głodo- 
wej śmierci) za granicę. Daleko lojalniej będzie nie 
zawracać tym biedakom głowy daremnie, bo dla 
nich miejsca nie masz w bałagulskiej Ikarji. 
-o W liście twoim, szanowny mistrzu, scharakteryzo- 
wałeś mi partję konserwatywną. Siedzi óna, jak 
się sod ciebie dowiadnję, po uszy w rutynie i kon- 
wenejovalizmie, a jest gnuśną, niedołężną, samolu= 
bną i giupią, ałe to tak głupią, że głupotę jej sie- 
kierą rąbać można. Twierdzenia tego nie poparłeś 
wprawdzie żadnym krytykę wytrzymującym dowo- 
dem, ale wypowiedziałeś je tak stanowezo, że przez 
szacunek dla ciebie, drogi mistrzu, uważać je muszę 
za pewnik nie ulegający wątpieniu.  Charaktery- 
stykę jednak stronnictwa demokratycznego i postę- 
powego—demokratycznego i postępowego w bała- 
gulskiem tych słów zaaczeniu—pozostałeś mi dłu- 
żuym. A szkoda! Byłoby to bowiem dla mnie wielce 
ciekawą rzeczą dowiedzieć się, co też o niem myśli 
tąki jak ty konserwatysta? 

Ga mnie, z tego co tu w rozmaitych koranach 
czytałam i czytam, nie mogą sobie dobrze wyobra- 
zić 1deału tej sekty. Nie jest to bynajmniej zacho- 
dnio-europejski ideał demokracji, uznającej równość 
wszystsich wobec prawa, Ustrój społeczny, 0 kió- 
rym marzą bałazulscy postępowce, wydaje mi. się 
podobnym do przewroconej i na czubku swym ato- 
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sobie program polityki angielskiej wyobrażał lord 
Randolf Churchill, ale natrafił w Berlinie na niepo- 
skromioną obawę przed koalicją franeusko rosyjską, 
a w Wiedniu na niemoc wynikłą z braku poparcia 
interesów specyficznie austrjackich ze strony „sprzy- 
mierzeńca” berlińskiego. Wszystkie przeto rodomon- 
tady dzienników austrjackich i angielskich mają dziś 
wartość bibuły, tylko „rola przewodnia” Rosji w roz- 
wiązaniu kwestji bułgarskiej posiada wartość faktu 
politycznego. 

Następstw jej zażegnać nie potrafią bułgarowie. 
Dlatego p. Stambułow uważa, jak się zdaje, swą ro- 
lę za skończoną. Podobno rejencja weszła już w u- 
kłady z p. Cankowem co do jego wstąpienia do rzą- 
du w charakterze prezesa ministerjam. P. Cankow 
jest panem sytuacji, ponieważ nie liczył na Europę, 
p. Stambułow bliskim bankructwa, ponieważ w nią 
wierzył. Dlatego p. Cankow stawia kategoryczne 
warunki, a na ich czele dymisję dzisiejszej rejencji. 
Jeżeli nie zajdą nieprzewidziane wypadki, zapewne 
skońezy się na tem, że p. Stambułow ustąpi zupełnie 
zwidowni życia politycznego i albo odda się napo- 
wrót swej praktyce adwokackiej albo wyjedzie z 
kraju, p. Mutkurow zaś wystąpi z armji bułgarskiej, 
jako przedstawiciel idei nadal w jej łonie zbytecz- 
nych. Takie sytuacje zna już historja. 

Ażeby przeciwdziałać rozwijającej się w niemie- 
ckich sferach katolickich żywej agitacji za powro- 
tem zakonu jezusowego do Prus, połurzędowe orga- 
na tamtejsze wydały hasła tej treści: wychowywanie 
młodzieży*miemieckiej w kolegjach jezuickich nie 
zgadza się z interesem państwa i dlatego młodzież 
wychowująca się w rzeczonych kolegjach „między- 
narodowych” pozbawioną zostanie praw i dobro- 


jącej, owszem nawet kankana tańczącej piramidy. 
Dawniej biła „pańska dusza chłopską duszę” w grze- 
szną skórę. To było źłe; to było nawet bardzo źle i 
nikt temu dziś nie przeczy. Teraz chodzi o to, aby 
„pańską duszę” w grzeszną skórę biia „chłopska du- 
sza”, Tego chce „podporządkowanie interesów od- 
rębnych warstw społecznych interesom chłopa”; te- 
go chce „postęp” 1 „bezwiedna cerebracja”. 

Okazuje się tedy, że w Poisce musi być koniecznie 
ktoś w grzeszuą skórę bitym, iże postęp tylko na 
zmianie ról polega. Tak pojęta ewolucja postępo- 
wa przypomina owego jegomości, który złożywszy 
ręce na brzuchu kręcił palcami miynka „czasami 
tak, a czasami naodwrót”, Młynek wprost był 
gwałtem, barbarzyństwem, arystokracją itd.; mły- 
nek naodwrót jest „szlachetnym altruizmem, demo- 
kracjąi postępem!” 

Otóż ponieważ zawsze lepiej i wygodniej jest bić, 
aniżeli być bitym, przeto szanowny mistrzu zacią- 
gam się oddziśdnia pod sztandary bałagulizmu i 
„bezwiednej cerebracji”. da mi się, źe to właśnie mia- 
tes na myśli mówiąc mi: „staraj się bodaj łgać, byle 
w kierunku publicznych upodobań”, i zachęcając 
mnie słowem i przykładem do uczenia się dekla- 
macji. 

To mi trafiło najzupełniej do przekonania. Umie- 
jętna deklamacja jest istotnie sposobem najtańszym 
i najwygodniejszym służenia sprawie publicznej, 
Wyuczywszży się na pamięć kilkudziesięciu aż do 
nitki wyszarzanych komunałów, których zapas obfi- 
ty znaleźć można w każdym dzienuikarskim Pocie- 
jowie, nie potrzebuje już nie sam przez się robić no- 
wo zaimprowizowany socjolog. Lieżąc do góry brzu- 
chem, nawoływa on tylkv innych do pracy 1 popędza, 
wedle polskiego obyczaju, batogiem oczywiście tę 
właśnie szkapę, która ciągnie nad sity. 

— Wio het szlachta! Dalej wraz panowie, nuże 
ruszcie się uprzywilejowani! I cóż to takiego ope- 
retkowego socjologa obchodzi, że taki „uprzy wilejo- 
wany” szlacheic, od którego się ciągłej wymaga 
ofiary i który się przed żadną nie cofa, sam ledwie 
dysze, jak powalony o ziemią gladjator.. Więc za- 
miast 4 miłością leczyć jego rany, urągajmy mu. — 
Vae victis! 

Ideałem moim pod względem deklamacji jest 
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dziejstw obywatelstwa niemieckiego. Może z tego 
dadzą się uformować nowe banicje! Podstawa „pra- 
wna” znalazłaby się od biedy: zakon jest instytucją 
międzynarodową, ergo i jego wychowańcy... - 

W Duudee, mieście szkockiem, zgromadził się 
w d. 28-ym z. m. meeting, który uznał potrzebę kome 
rule'u dla Szkocji. Przewodniczący rev. D. Macrae 
oświadczył, iż samorząd jest koniecznym, ponieważ: 
1) parlament londyński nazbyt jest obciążony spra- 
wami państwa, aby mógł opiekować się należycie 
interesami wswnętrznemi Szkocji; 2) Szkocja zbyt 
skąpo reprezentowaną jest w parlamencie wspólnym 
(72 posłów szkockich wobec przeszło 400 angiel- 
skieh); 3) dzisiejszy ustrój parlamentu jest za ko- 
sztownym i za ociężałym, a wreszcie 4) z narodowe- 
mi prawami Szkocji niezgodnym. Uehwalona rezo- 
lucja opiewa: „Szkocja powinna otrzymać zupełny 
samorząd w zakresie spraw miejscowych i specjal- 
nie szkockich; w tym celu należy ustanowić osobny 
parlament narodowy w Edymburgu, który niezawi« 
śle od parlamentu londyńskiego sprawowałby zarząd 
wewnętrzny kraju. Wszyscy urzędnicy cywilni i du- 
chowni w Szkocji podlegają bezpośrednio temu par- 
lamentowi.” 

Otóż i kolebka kwestji szkockiej... Br. Z. 


WIADOMOSCI BIEŻĄCE, 

= Ministerjum sprawiedliwości podniosło kwestję 
odpowiedzialności «sób, które wyciągnęły los da 
wojska, lecz nie stawiły się do superewizji i które 
następnie uzyskąły roczną zwłokę do powtórnych 
oględzin lekarskich, Chodzi mianowicie o to, czy 
postępowanie sądowe 4 mocy art, 214 ustawy o stu- 
żbie wojskowej i 508 ust, kar. (1885 r.) ma być 
przeciw takim osobom rozwinięte zaraz po otrzyma- 
niu zwłoki, ezy też dopiero po dokonanej superewizji, 

= Departament poczt i telegrafów stara sią o u- 
zyskanie kredytu w rozmiarze 600,000 rs. na zało- 
żenie w roku przyszłym szeregu nowych stącyj tele- 
graficznych. 


= Władze szkolne otrzymały zawiądomienie, iż 
od opłaty stempla uwolnione zostały podania o przy- 
jęcie do zakładów naukowych i prośby o pozwolenie 
składania powtórnych egzaminów. 


= Magistrat otrzymał już decyzję ministerjum 
spraw wewnętrznych na przedstawienie swoje co do 
zakupna maszyny parowej do wodociągu praskiego 
za 5370 rs. i co do zakupu pólkożuszków dla straży 
egnicwej za pośrednictwem komitetu gospodarczego. 


Głos, którego i ty nazwałeś kogutem, jakkolwiek 
wątpię, abyśmy się po nim doczekali żywotnego po- 
tomstwa, Co myślisz, szanowny mistrzu, o zamia- 
rze jego „podporządkowywania interesów odrębnych 
warstw społecznych interesom ludu”, skoro nie ma 
w ręku egzekutywy? Mojem zdaniem (widocznie 
zbyt dobrze mnie uczyłeś logiki, ale ja się 2 tego 
wyleczę) jest takie „podporządkowy wanie” poprostu 
onem „kiwaviem palcem w bocie”, które w Galicji 
wsławił „hrabia Gramatyka”. Mimo to trwa twój 
serdeczny kogucik uparcie w swoim zamiarze, 

— Pójdźcie do mnie szlachta —woła on—będę są 
dził i rozsądzał wasze sprawy, Ale pamiętajcie, że 
ile razy będziecie mieć spór z chłopem, to musicie 
sprawę przegrać koniecznie. Ale — dodaje tenże 
sam kogucik — tam, gdzie nie będzie żadnej kolizji 
pomiędzy interesem chaty a dworu, tam już oczywi: 
ście nie przegracie sprawy. 

Powiedz, mistrzu, czy widzisz ten szczyć; co? 
W głowie się kręci, nie prawdąż? Ewerest wygląda 
w porównaniu jak rezerwoarowy pagórek, który 
był dotychczas najwyższą górą aż w całej —— War- 
szawie. „Nie rozstrzygać procesu, tam gdzie proce» 
su nie ma'*— takie postanowienie daje człowiekowi 
odrazu patent na ministra sprawiedliwości, co mó: 
wię, na Salomona. Tu Dygasinscius eris, o puer! 

Więc też o mistrzu pójdę za twą radą i za twym 
przykładem. Nauczę się dsklamować i stanąwszy 
w onej historycznej pozie, w jakiej p. Kotarbiński 
deklamował konkursowym sędziom „Albrechta wój» 
ta krakowskiego”, zwrócę mowę do szlachty poznań. 
skiej i powiem: 

— Poznańczanie! przyjdźcie raz przecie do 
zmania. Nie warci mieszkający nad Wartą, jesteście 
gnuśniki, niedolęgi, samoluby i głupcy, jak wszyscy 
konserwatyści, którzy nie wiedzą co konserwować. 
Dla „ratowania ziemi”, a właściwie większej wła- 
ora (distinguo: idem sed non idem!) dla ratowania 
l zyć większej własności, gdyż ta jest w pierwszej 
t a x zagrożoną, założyliście bank z kapita» 

> + marek, nia ja wam powiadam że to się 
nie zdało Bismarkowi na buty. Powinniście fundusz 
ten obrócić na ratowanie bęzrolnych chłopów, jak to 
słusznie powiada mój ezcigodny nauczyciel Bolesław 
Prus, który w chwilach wożaych od karwiedsnj pe 


= Właąścicielowi posesji nr 3119 za rogatką wol- 
ską dozwolono otworzyć w granicach tej posesji no- 
wą ulicę, szerokości 8 sażenów, z warunkiem, iż 
gui pod tę ulicę, w ilości 660*7 łokci kwadrato- 

ych, przejdzie bezpłatnie na własność miasta i że 
dla uregulowania przyległej ulicy Przyokopowej 
ustąpione będzie miastu również bezpłainie 1611 
łokci kw. gruntu, żeby nowa ulica była zniwelowa- 
na i wybrukowana, z urządzeniem trotuarów, ko- 
sztem właściciela posesji nr. 3119, oraz ażeby do 
czasu oddania ulicy w posiadanie miasta utrzymy= 
waną ona była w należytym porządku przez tegoż 
właściciela. 

== Komisarze cyrkułowi otrzymali polecebie ścią- 


pnąć deklaracje od wszystkich właścicieli i rządców 
oteli, zajazdów i chambres garnies, aby niezależnie 


| od zawiadomień kancelaryj cyrkułowych, donosili 


| 


| 
| 
| 
| 


| 


| 
| 
| 
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bezzwłocznie do kancelarji oberpolicmajstra o przy- 
jeździe wszystkich osób urzędowych pierwszych pię: 
ciu klas co do rangi, jak również o wyjeździe osób 
tej kategorji. 


. = Z powodu usuwania szyn kolej konnej na ulicy 
Żurawiej, przejązd na przestrzeni od Kruczej do 
Marszałkowskiej został wstrzymany. 


== Jutro, o godzinie 1-ej po południu, przypada 
posiedzenie protektorek Towarzystwa opieki nad 
biednemi matkami i ich dziećmi. 


= ZŁ literatury. 

* Ostatni numer Niwy zawiera między innemi po- 
Czątek bardzo udatnego obrazka z natury pt. „Ogra: 
szka”, pióra p. Marjana Jasieńczyka. 

Obrazek jest osnuty na tle życia ludu wiejskiego 
którego znajomość autor uwydatnił już w poprze; 
dnich swoich nowelkach 1 opowiadaniach. 

* P. Szystowski, docent szkoły dróg i mostów w 
Petersburgu, napisał monografję Wisły, która po- 
mieszczoną zostanie w „Pamiętniku fizjograficznym”. 

== Doprawdy że wstyd będzie!! 

Z przykrością notujemy, żę jedyne w kraju na- 
szym czasopismo przyrodnicze Wszechświat, wzoro: 
wo i sumiennie redagowane, chyli się stanowczo do 
upadku. 

Szczupła liczba abonentów nie zdoła już nadal 
utrzymać organu, podtrzy my wanego jedynie ofiarno- 
ścią współpracowników i bezinteresowną a mozol- 
ną pracą redakcji. 

Istnienie pisma jest, mówimy kategorycznie, za- 
chwiane i jeżeli społeczeństwo nie poprze go sku- 
tecznie, redakcja doprowadzoną będzie do zaniecha- 
nia wydawnictwa Wszechświata, który przez kilko- 


cejologicznej cerebracji pisze śliczne powieści i bar- 
dzo dowcipne kroniki, za co go też nadwiślańscy 
krytycy „ludowym (1?) psychologiem” przezywają. 

Tak jest szanowni nic warci z nad Warty i po» 
znańczanie bez poznania, pierwszym waszym obo: 
wiązkiem jest ratować bezrolnych chłopów, którym 
w tej chwili nic nie zagraża, ale to właśnie powód dla 
którego powinni go ratować,gdyż tego wymaga „bez- 
wiedna cerebracja”. Ani ja, ani zacny mistrz mój Bo- 
lęsław Prus, nie znamy Księstwa ni jego stosunków 
i nie mamy najmniejszego wyobrażenia o politycznej 
ekonomji. Widzicie więc, że nikt was lepiej objaśnić 
nie może, co macię zrobić jako zacni patrjoci i do: 
brzy ekonomiści.” 

Cóż mistrzu drogi myślisz, mogliby nam odpowie- 
dzieć na to nie warci z nad Warty i poznańczanie 
bez poznania? Ja (zawsze ta przeklęta logika!) są« 
dzę żeby nas mogli haniebnie zasypać, rzekłszy nam 
naprzykład: 

n~ Mędrcowie ze Wschoda, nie zawracajcie nam 
głowy bezwiedną waszą cerebracjąl Wiedzcie na- 
samprzód, iż tak samo kraj nasz miłujemy jak i wy, 
i ża wcale nie potrzebujemy deklamujących mento- 
rów. Mówicie jak ślepi o kolorach! Nie znacie kra» 
ju ni jego stosunków, a chcecie krytykować, nie u- 
czyliście się ekonomji politycznej a chcecie radzić. 
Owóż to są rzeczy których się przez świętego Ducha 
nie nabywa, i słuszność miał nieboszczyk Apelles, 
gdy zgromił zarozumiałego szewca: „szewcze tray- 
maj się kopyta”, 

„= Zresztą zważcie szanowni mędrcowie ze 
Wschodu, iż propozycja ekonomisty Bolesława Pru- 
sa nie licnje wcale z zapatrywaniami powieściarza 
Bolesława Prusa, którego wszyscy znamy, kochamy 
i cenimy wysoko,” 

„Bolesław Prus (powieściarz) określając stosunek 
rolników do ziemi, twierdzi, iż szlachta jest gnuśną, 
niedołężną i luźnym tylko węzłem związaną z ojczy- 
stym zagouem, podezas kiedy chłop jest owym praw- 
dziwym bohaterem walki o ziemię, który się trzyma 
roli unguibus et rostro,” : 

„Ekonomista Boleslaw Prus domaga się zaś, ażeby 
szlachtą chłopa wspierała i do ziemi przywiązała, 
gdyż inaczej — ucieknie do Ameryki.” 

„Mają się tedy daielnymi i twavdymiopiekować les 


wa Jezjt | 


letni a pożyteczny żywot swój nie mógł wy 
sobie nawet tysiąca prenumeratorów! | gm0 

Doprawdy, że wstyd będzie, jeżeli zginie. R pa” 
zawdzięczające powstanie swoje (0 czem nik Ko 
wie nie wie) ś. p. ks. Jakubowskiemu i pożytecae w. j 
istnienie tym, którzy poświęcali mu wiedzę $ 
trudy bezinteresownie!! - 

Doprawdy... że wstyd będzie, 
stwo nasze obojętnością zagrzeb 
nas badać i kochać przyrodę! 


== Z teatru i muzyki bę: 

* Komedja Wiktoryna Sardou „Dora” dan? vy 
dzie jutro po dłuższej przerwie na deskach te 
Rozmaitości. PET 

Rolę hr. Żiski, grywaną dawniej przez paui4 
brunową, przedstawi pierwszy raz panna Noiret 

* Teatr Mały wystąpi w dniu jutrzejszym £ 
mjerą. A 

Będzie nią czteroaktowa krotochwila z 1! 
ckiego Fr. Schónthana „Złoty pająk”. kh 

„W obsadzie tej sztuki figurują panie: Borkow® g, i 
Figarska, Holtzmanowa, Leszczyńska i Rožni? iy 
tudzież 49. Dyliński, Grabiński, Holtzman, Mor? 
wicz, Nowicki, Sikorski, Turczynowicz i Wysw al- 

* Jutro wieczorem odbędzie się w teatrze "nr. 
kim pierwszy” w sezonie bieżącym koncert £ 
niczny pod dyrekcją p. Rzebiczka. to 

Orkiestra, zwiększona współudziałem pp. am’ ig 
rów i uczniów Instytutu warszawskiego składa 
z 12 osób. Al 

W koncercie tym da się również usłyszeć p- 
ksander Michałowski, który odegra z towarz 
niem orkiestry „Koncert A-moll” Schumana, eig 
zaś: „Toccata i Fuga” Bach-Tausiga, „Barkar? 
Rubinsteina i „»cherzo Cis-moll” Szopena. go” 

* Trzeci wieczór recytacyjny p. Stanisława by” 
nopki odbędzie się w niedzielę w sali resursy ° 
watelskiej o godz. 8-ej. m 

Recytator wygłosi powtórnie piękną tragedję Gu 
kowa „Uriel Akosta”, ka 

* Trupa wodewilu angielskiego, której widowia, 
zamierzone w lecie nie przyszły do skutku, przys, 
ła obecnie ajenta swojego dla wynajęcia odpo 
dniego lokalu. 

* Scena krakowska wystawi w nadchodz 
botę po raz pierwszy komedję konkursową 
da Lubowskiego „Osaczony”. bg: 

W tym samym dniu sztuka pomieniona Beż 
dzie również pierwszy raz w teatrze poznańskim: 


= Ze sztuki. h 
* Na wystawę Towarzystwa sztuk pięknych pray 


eb" 
jeżeli społecz 
ie organ, norae) 


gie” 


n 


cą 5% 
dyst 


niwcy i niedołęgi, — przyznajcie iż się to zasada” 
logiki najzupełniej sprzeciwia. I baczcie szan” „, 
mędrcowie zę Wschodu, jakie się ztąd zabawne top 
wiązało określenie stosunku chłopa do ziemi: „C!* 
trzyma gię ojczystego zagonu, ale trzebą żeby Žj 
szlachcie trzymał za połę bezustannie, bo ina 
ucieknie do Ameryki,” r 
Cóż myślisz, drogi mistrzu, możeby lepiej nie Í gi 
chać na apostolską misję do Poznania? — Tamtej, 
nasi rodacy kształcili się w niemieckich szkoła, 
„zasypalibyśmy” się okrutnie z naszą „bezwiedn4 
rebracją”. ł 
Radzisz, mi kochany mistrzu, abym się nanti, 
przemilczać prawdę i pouczasz mnie, że to jedy, y 
sposób zostania „człowiekiem serjo”. Przekonó jg 
mnie odrazu, znowu albowiem podparłeś świe 
twoją radę własnym przykładem. Uśmiałem się 
decznie! Jak ty zgrabnie przemilezałeś właści jej 
treść zarzutów, które poi naszej „bałagulsk 
literaturze” podniósł jakiś zwarjowany demokraty ;, 
ny Donkiszot, który się dziwnym jakimś trafem by 
wieruszył na podwórko Słowa! Oh, figlarzu, EW 
cię nie znał, tenby cię kupił! Udałeś, że nie wer 
o ©0 rzecz chodzi, podczas gdy on wyraźnie wo 
szereg noweli i powieści wymienił, które jako %9 
nie budzą sympatji dla chłopów, lecz przeciwnie, „A 
dzą w umyśle czytelniką niesmak tylko i obrzyd, 
nie. A potem ten patos cudowny, z którym pra aja 
o „świętym obowiązku literatury”, tak jakbyś We; 
nie wiedział, z którego końca się jada szpa! 59 
A potem to zapewnienie, że „polskie brudasy w I”. 
gorsze i obrzydliwsze od wielu bohaterów 29 


A potem ta wzmianka o historycznych powi Af 
wych brudasach, „którzy zapijali się winem | 
chcąc notabene płacić cia ubogiej Rzplitej), Ng! 


zajazdy na całe majątki, a żywili się szmatami, 
prowincjami ojczyzny?” podczas gdy brudas % kh 
czonych ludowych noweili „upija się ży/ko wód je 
robi zajazdy żylko po drzewo do cudzego lasu 
tylka wykopaną padlinę”. płać” 
A propos! Ozy uważałeś, drogi mistrzu, jakiego „, 
haniebnego figla wypłatał przypadek? W pe e 
mym numerze Kurjera, który mi przyniósł pre 
ismo twoje, znalazlem pod rubryka Z sądów bg” 
b histor,g przestępcy. Niejaki Lowi, który 


Peera 

Ki Większych rozmiarów obraz, pędzla monacbijskie- 
malarza H. Brelinga, p. t, „Pootrzymaniu żołdu”. 
Taz ten wykończony ze Ścisłością miniatury, do 

ho Su przybycia „Joanny d'Arc” Matejki, będzie sta- 
wił great attraction wystawy. 

zań ótno jest własnością br. R., który zapłaciwszy 

I 10,000 marek, nadesłał je do Warszawy na 

eciąg kilku tygodni. 


W Wystawa Brandta. ELETE 
kt Ystawą obrazów Józefa Brandta, o której proje- 

Owanem urządzeniu donosiliśmy, będzie. otwartą 
telki roku przyszłego w rali resursy obywa- 


Na całość tej wystawy złoży się dwanaście obra- 


ż w, których cztery nie znajdowały się jeszcze na | 


“adnej wystawie, 

teloja 0 StWO sztuk pięknych zamierza w przy- 
tyas CL nadal urządzać wystawy pojedyńczych ar- 
łami w, celem zapoznania publiczności zich dzie- 


ry Podziękowanie. 
a profesora Kasznicy otrzymujemy następujące 
gą Nie mogąc osobiście pożegnać wszystkich, uwa- 
-m ża wój obowiązek w przededniu wyjazdu z dro- 
Ślej sercu memu Warszawy, po 24-ch latach pobytu 
wyć publicznie podziękowanie serdeczne przede- 
zn) Stkiem tym, od których cokolwiek dobrego do- 
up. — a doznałem tn wiele dobrego i najlepsze 
nosze ztąd pod wielu względami wspomnienia. 
ï ziękuję więc nasamprzód szanownym towarzy- 
rom pracy tak z okresu b. szkoły głównej, jak i te- 
ażniejszego uniwersytetu, od których odbierałem 
age dowody nietylko zwykłej koleżeńskiej, lecz 
tie braterskiej życzliwości. ) 
ta zięknję także kochanej młodzieży akademickiej 
k dawniejszej, która juź na różnych stanowiskac 
po ecznych coraz większe zdobywa sobie uznanie, 
Jak i teraźniejszej, która pragnie wstępować w ślady 
yeh poprzedników, da: i 
szak bez szczerego współczucia i współdziałania 
młodszych towarzyszów pracy, nikt z wykładają- 
Ych nię spełni należycie swego zadania. 
i s; uję wreszcie wszystkim z pośród naszego o- 
wylia r apołecznego, którzy w do = złej = i da- 
"mnie i j A 
chyla odeia. moją rodzinę swoją przyjaźnią lub przy 
Bóg wam zapłać stokrotnie! 
à Tam, W oddaleniu, zawsze poczuwać się będziemy 
© tej samej z wami łączności... 
Warszawa, 4-go listopada 1886-go r. 
Józef Kasznica.* 


= Z Towarzystwa popierania przemysłu i handlu 
W tych dniach zarząd "Towarzystwa popierania 
Przemysłu i handlu otrzymał bardzo ważny wniosek 
« Wiercińskiego w przedmiocie rozpowszechnienia 
elioracji lubinowej. ; 
tymże samym czasie warszawskie Towarzy- 


dac 
Popełnił rozliczne kradzieże, staje przed sądem i 
Przyznaje się 

— Wiem ja—tak powiada w swojej obronie — że 
%4 tący, którzy nie żałują mi słów potępienia i po- 
stępki moje nazywają przestępstwami karnemi. Ale 

robią choóby tacy kupcy? (Tu mówea zwrócił 

„? w stronę audytorjum, lnie M na publiczność, 

Wśród której znajdowali się prawdopodobnie i ban- 

ujący, Ruch oskarżonego sprawił pewne wrażenie 

sali), Czyż moje postępowanie nie jest jęszcze 

lepsze w porównaniu z ich zdzierstwem i oszukiwa- 
aiem bliźniego? 

Czy nie uważasz, drogi mistrzu, że argumentacja 
jogo Lawiego jest kubek w kubek podobną do tej, 
xtórej użyłeś w twojem plaidoyer, broniąc literackich 

gułów, oraz ieh bohaterów i bobaterki? Cóż 
oz 
obrony 
berji, 

Ale mniejsza o to! Nie chodzi tu o potępienie lite- 
Paekiego bałagnistwa, które, zdaniem twojem, „nie 
Sst modnym prądem, ale— świętym obowiązkiem li- 
teratury”, Ja sam, widząc powodzenie bałagulizmu, 
nyślę się zapisać do jego cechu. Nie znam wpraw- 

używanego w tej literatnrze volapiicku, nie u- 
miem kląć ani wymyślać, jak w tym razie koniecz- 
© potrzeba, ale umiałem temu brakowi zaradzić 

Sposób, który niezawodnie zyszcze twą pochwałę. 
s domu, w którym mieszkam, zajmuje w sutere- 
sę małą jzdebkę szewc, pijak, awanturnik, pro- 
tak, słowem, jeden z tych klasycznych brudasów, 
tędących dziś tak bardzo w modzie na polskim 
Parnasie, Ach, jak ten ezłowiek wymyśla, nie masz 

Yobrażenia! 
ką, Zozytawszy dziś twoją apologję bałagulizmu, 
Aząłem go przywołać do siebie. Ntawił się bez 
twłoki na to wezwanie, i rzucił mi się do nóg usła- 


Bynajmniej, skazał go na osiedlenie w Sy- 


Czy nniewionił sąd J.ewiego wobec tej | 


odezwę p. Pfeifra w przedmiocie obniżenia premji a- 
, sekuracyjnej od zakładów garbarskich. 
Komitet Towarzystwa w Petersburgu w odezwie 
do zarządu oddziału warszawskiego zapytuje się; ja- 
| kieby eło nałożyć należało na chmiel sprowadzany z 
zagranicy? 


| stwo ubezpieczeń od ognia nadesłało odpowiedź na 
| 


= Z Towarzystwa wioślarskiego. 

W myśl uchwały zeszłorocznego zebrania, sprawo- 
zdanie z działalności Towarzystwa za rok ubiegł 
wcześniej oddano do druku, tak aby każdy człone 
mógł się w niem rozejrzeć i w razie po trzeby inter- 
pelować komitet na zgromadzeniu ogólnem, które 
się odbędzie w połowie b. m. 

Większość członków tak jest zajęta zbliżającem 
| się zebraniem, iż oprócz szermierki i gimnastyki o 
żadnych wieczorkach obecnie nie myśli. 

Natomiast. odbywają się agitacje przedwyborcze 
różnych kółek, stawiających swoich kandydatów na 
stanowiska prezesa Towarzystwa i członków ko- 
mitetu, : 

Nadto zawczasu już prowadzi się dyskusja w 
przedmiocie wniosku mającego na celu uchwałę za- 
mianowania płatnego intendenta Towarzystwa. 

Proponują dla przyszłego intendenta 1,000 rs. ro- 
cznej pensji i wnioskodawcy chcą, aby tę posadę 
objął jeden z członków. s 

Ponieważ sprzeciwia się to kardynalnej zasadzie 
wszelkich instytucyj klubowych, aby członek zajmo 
wał jednocześnie stanowisko płatnego ofiejalisty, 
więc wniosek wywołuje przeciwne zdania, starcie 
się dwóch sprzecznych opinij wywoła niewątpliwie 
ożywioną dyskusję ua zebraniu ogólnem. 


== Tegoroczna ślizgawka, j 

Podczas tegorocznej zimy staw w ogrodzie Sa- 
skim będzie wydzierżawiony przez Towarzystwo 
„wioślarskie, łazieakowski pozostanie przy członkach 
Yacht klubu, staw zaś przy ulicy Oboźnej obejmie 
przedsiębiorca prywatny. 

Nadto dla użytku łyżwiarzy będą przygotowane 
ślizgawki w ogrodzie zwierzyńca, promenadzie bel- 
wederskiej, tudzież przy ulicy Zaokopowej. 

Słyszeliśmy, iż ten ostatni będzie zarazem służył 
za szkołę dla nowozawiązującego się towarzystwa 
łyżwiarzy, 

= Nowa ochrona, 

` Staraniem zarządu gminy ewangelieko-reformo- 
wanej, dawny jej kościół parafjalny na Lesznie (0- 
bęcnie skład fortepianów) przebudowany będzie na 
ochronę, 

Dolne mieszkania użyte zostaną na zakład filan- 
tropijny, piętra zaś na pomieszczenie kolegjum ko- 
ścielnego. 

Budowa gmachu rozpocznie się zaraz na wiosnę, 
według pianu budowniczego p. Marconiego, 


= Modne bilety. ar 
Bilety wizytowe, podobnie jak wiele innych arty- 


86m. 

— Ja tam nietęgi do pióra; coś tam trochę potra- 
fig... Ale mam brata, który kucharkom listy pisuje... 
| Jeżeli sobie pan dobrodziej życzy, j 
! — Nie, nie, nie o niego mi chodzi, leez o ciebie.., 
Dam ci zarobek, lepszy niźli szewetwo... Możesz w 
w jednym dniu zarobić piętnaście rubli. 

Oczy mu się zaisktz ły pożądliwie. 

— A to w jaki sposób? — zapytał ciekawie, 

— Przeczytałem mu nowelę „O groch przy dro- 
dze”. 

— Ozy potrafisz tak wymyślać? — szepnąłem 
| wzruszony. 

Uśmiechnął się z lekceważeniem. © 
| — Jabym i tę babę, i tego chłopa i to prosię na- 
wet w koziróg zapędził, jakbym „fest” rozpuścił „ja- 
daczkę”... 

— A no spróbuj! 

— Kiedy wódki nie ma, a przez wódki człowiek 
nie ma kuraziu. 

Kazałem mu przynieść butelkę, Wypił ją do po: 
łowy i zaczął lżyć. Ach Mistrzu mój, drogi Mistrzu 
co za feniks, jaki zapał, co za bogactwo przezwisk i 
przekleństw, jaka kalifornja pudrety... Musiałem 
kwasem karbolowym pokój wykądzać... Ten do- 
piero „wzbudzi sympatję dla ludu” i wzbogaci lite- 
raturę, skoro jadaczkę rozpuści, Wziąłem go mię- 
dzy dwa papierki i przycisnąłem do serca — okru- 
tnie! 

— Złoty, jedyny —zawołałem z rozrzewnieniem.— 
Zawiążemy literacką współkę... Napełnimy Warsza- 
we. Polskę, świat cały zapachem wódki, czosnku, 


KURJER WARSZAWSKI. —Dnta 4 listopada 1886 r, 
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kułów potrzeby lub zbytku, ulegają ciągłym zmia- 
nom mody, j tę 

W tej chwili np. stały się modnemi bilety wizyto- 
we kształtu wąskich pasków ze złoconemi brze- 
gami. ; 

Nie można wszakże twierdzić, aby taki format 
biletów był bardzo praktycznym w codziennem u- 
Życiu. 


= Dla dogodności ogółu. 

Proszeni jesteśmy o zwrócenie uwagi zarządowi 
kolei konnej na potrzebę AE kę znączniejszej 
ilości wagonów na kolej nadwiślańską, przed przyj- 
ściem pocięgów. 

Obecnie jeden tylko wagon oczekuje na qzzyby- 
łych podróżnych, trzeba więc przemocą zdobywać, 
sobie miejsce, kto zaś nie chce uciskać ' się do tego 
grodka, zmuszony jest albo brać dorożkę, albo we- 
drowac piechotą. 

lvteresa Towarzystwa zyskałyby tylko na zwię- 
kszeniu liczby wagonów, 


sa Upadłość. 

W dniu dzisiejszym w świecie handlowym nasze- 
go miasta rozeszła się wieść o upadku jednego z kup- 
ców, prowadzącego handel wywozewy do Cesar- 
stwą suknem. 

Niedobór ma dosięgać 100,000 rs., a jako przy- 
czynę upadłości podają niewypłacalność odbieręów. 

Na bankructwie tem poniosą straty głównie fa- 
brykavci 4 Łodzi, Tomaszowa i Zgierza 


= Pierwszy mróz. 
Wezorajszej nocy o godzinie 4-tej zawitał$pierwszy 
przymrozek dochodzący do 1'/, ° R. 
ż do wschodu słońca ścieki były pokryże lodem. 


= Przykra pomyłka. 

Na jednej ze eo) pewnej kolei prawego brzegu 
Wisły pomocnik ekspedytora, p. J. P., otrzymał 
nominację z awansem i 
cia służby na stacji X. 

Udaje się więc bezzwłocznie na wskazane miej. 
sce, a po trzech dniach ściąga żonę i dzieci. 

Nie upłynął jednak tydzień czasu, gdy p. P. od- 
wołują, polecając powracać na dawne stanowisko, 
gdyż stała się omyłka. 

Rzeczywiście awans otrzymał J, P., lecz inny, 
również pomocnik ekspedytora na stacji Y. 

Tożsamość imion i nazwisk była powodem omył. 
ki, która jednak dotkniętego nią naraziłh na przy: 
kry zawód oraz koszta pospiesznych przenosin, 

h zwrot tych kosztów p. P. odniósł sią do dy- 
rekcji, 


polecenie wyjazdu ` dla obję. 


= Przez zemstę. 

W dniu onegdajszym p. Kazimierz R., rysownik 
fabryczny, powracając do domu około godziny 11-ej 
wieczorem, został na Chmielnej zaczepiony przez ja- 
kąś kobietę, która rzewnym głosem prosiła o jałma- 
żnę, 
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smoły i juchtu... Powiemy Warszawie: cheesz bata- 
ulizmu? Na, masz! Zakatarzaj się nim do syta.. 
ąqdziemy pisali, będziemy razem zelowali literatu- 
rę.. Uszyjemy szewcką epopeją na podwójnej po- 
deszwie! 

— Co mi pan zawraca kontramarkę?... Nie pra 
cowałem nigdy w tym fachu. 

— To nie kochany, to nie!,. Im głupiej, tem lo- 

piej... Opowiesz mi, z kim pijesz i jak pijesz, jakie 
to skutki wywiera na twój organizm ze wszystkiemi 
szczegółami, bo szczegóły to grunt w dzisiejszej lite- 
raturze... powiesz mi jak żonę bijesz, i jak ci 
z szynku wyrzucają, wszystko, wszystko, abym to 
mógł wiernie opisać, 
No no, już pan nie będzie miał krzywdy 
względem tych piętnastu rubli... Będę się starał za- 
robić uściwie... Zaraz dziś psia... babę wywalę na 
forrat, 

— Dobrze mój kochany dobrze, ja to wszystka 
opiszę, tylko jak przyjdzie do wymyślania to bę- 
dziesz pisać sam, p 

— Hm, kiedy ja w piórze nie tęgi... Ale jest i na 
to rada... Ja napiszę, a dam memu bratu, temu co 
listy pisze dla kucharek, to on to poprawi. 

— Niech Pan Bóg bronit... Ten zacofaniec wpro- 
wadziłby tam jakiś sens, jakiś ład, jakiś styl—toby 
wszystko zepsuło! 

— Ha no to niech i tak będzie... A na kiedyż ten 
stalunek? 

-— Jaknajprędzej mój kochany jaknajprędzej!... 
Ja zaraz dzisiaj, w tej chwili doniosę o tem mojemu 
staremu nauczycielowi, jaka to zorza zabłysła w 
bałagulskiej literaturze... Szewcka epopeja, epopeja 
na podwójnej podeszwie! Wprawdzie to jeszcze nió 
chłopska, ale zawsze cóś.. W kąt „szlachecki Pan 
Tadeusz”, w koziróg „stanowa kultura”! 

Włodzimierz Zagórski, 
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Tknięty litością R., zatrzymuje się, celem wydo- 
hycia drobnej monety. . 

Nie zdążył jednak udzielić jeszcze jałmużny, gdy 
został czemś oblany i w tej samej chwili poczuł sza- 
iony ból na twarzy. 

M viemana żebraczka już uciekła. 

Nieprzytomnego z bólu p. R. odprowadzono do do- 


mu, gdzie pomoc lekarska została mu bezzwłocznie ` 


udzieloną. 

Poparzenie, jak łatwo się domyśleć, nastąpiło 
"wskutek oblanią twarzy kwasem siarczanym. 

Dzięki tylko instynktowemu zmrużeniu oczu p. R. 
uniknął ślepoty, powieki bowiem zostały fatalnie po- 
parzone. 

W ogóle cała twarz nosi ślady po gryzącym pły- 
nie i oprócz długiej choroby, oblicze p. R. może być 
na zawsze zeszpecone, 

Poszwankowany odrazu się domyślił sprawczyni 
bolesnego wypadku. 

Jest to niejaka Zofja Ł., osoba licząca około 40 
lat wieku, wysoce egzaltowana, z pewnym nawet od- 
cieniem obłędu umysłowego. 

Rysownik poznał ją przed dwoma miesiącami w 
domu rodziców narzeczonej, jako daleką krewną. 

Młody, dwudziestoletni p. R., nadzwyczaj się po- 
dobał starej pannie, która bez ogródki oświadczyła 
mu swoje uczucia, proponując zerwanie z dotychcza- 
sowa narzeczoną i zachęcając do małżeństwa z so- 
bą obietnicą zapisu całego, podobno znacznego ma- 
jątka. 

Ident starej panny nie odpowiadał tym zapałom, 
oznajmiwszy kategorycznie, iż odmawia. 

Od tej pory Ł. nie przestawała młodego człowieka 
zasypywać listami, raz grożnemi, to znów czułemi, 
a w ostatnim, pisanym w dniu 26-ym października, 
zapowiadała straszną zemstę, jeżeli R. nie przyrze- 
cze zostać jej małżonkiem. 

Młodzieniec nie uważał za stosowne odpowiadać 
na listy zwarjowanej kobiety, która jednak pogróżkę 
spełniła, odegrawszy wprzód rolę żebraczki, 

Pomimo, iż R. uważa Ł. za obłąkaną, została ona 
pociągniętą do odpowiedzialności sądowej, wprzód 
jednak będzie zbadaną przez lekarzy psychjatrów. 


= Znaczmę kradzieże. 

Dziś rano w omnibusie kursującym pomiędzy Pragą a 
Nalewkami spełniono zuchwałą i znaczną kradzież. 

Boruch Lewita, kupiec, jadąc z dworca kolejowego, zna- 
lazł się w towarzystwie kilku indywiduów podejrzanej po- 
wierzchowności. 

Pasażerowie ci wszczęli pomiędzy sobą kłótnię, a Lewita 
z obu stron był przyciśnięty, 

Nareszcie kiedy zniecierpliwiony kłótnią chciał omnibus 
opuścić, nieznajomi sami ustąpili z dziwnym pośpiechem. 

Okazało się, iż byli to złodzieje, ponieważ w minutę po 
ich wyjściu Lewita spostrzegł brak pugilaresu, zawierają- 
cego około 1000 rs. w gotówce i drugie tyle w papierach 
wartościowych. 

Złodzieje ulotnili się złupem bezkarnie i pomimo natych- 
miastowej pogoni na ślad ich nie natrafiono. 

Również znaczną i niemniej zuchwałą kradzież spełnio- 
no pod nrem 15-ym na Śliskiej w mieszkaniu Icka Katzą. 

Złodzieje dostali się wśród białego dnia i wyłamawszy 
zamki, unieśli z sobą srebrne lichtarze, kolczyki brylanto- 
we, cenne brosze i zegarki, na sumę około 1000 re. 


== Kradzieże, 

Na Nowomiejskiej pod nrem 13-ym w mieszkaniu IL. Ró- 
żańskiej spełniono kradzież garderoby, bielizny i rozmaitych 
przedmiotów na sumę około 200 rs. — Na Krochmalnej 
skradziono z wozu kufer z rzeczami wartości 140 rs. — Na 
Powązkowskiej pod nrem 2-im rozbito w nocy jatkę, z któ- 
rej zabrano 200 funtów mięsa, 70 funtów łoju, oraz kilka- 
naście skórek cielęcych. 


== Bójka. 

w dala wczorajszym w podwórzu domu pod nrem 13-ym 
na ul. Przejazd Konstanty Sułkowski wszczął kłótnię, a na- 
stępnie bójkę z Marjanna Ostrowską i Stanisławem Fal- 
kowskim. ; 

W iaśnie obok bijących sig 
talja Nowakowska, którą Su 
uderzył kamieniem w głowę. 

Nowakowska z powodu ciężkiej rany straciła przytom- 
ność. 

Sułkowskiego pociągnięto do odpowiedzialności sądowej 


przechodziła lokatorka Na- 
kowski, mierząc w Ostrowską, 


= Zasypana. 

W dniu wczorajszym przy cegielni Holbera, za rogatka- 
mi jevozolimskiezi, jakaś kobieta, licząca około 50 lat wie- 
ku, kopiąc piasek, z powodu obruszenia się ziemi została 
przysypacą. KM: 

Wypaaek spostrzegli robotnicy z cegielni i pośpieszyli z 
pomocą. 

iedy cdkopano wyrobuieę, dawała ona słabe oznaki ży- 
cia, lecz nie odzyskawszy przytomności, niebawem zmarła. 

Nazwisko denatki nie jest wiadome. 

Zwłoki zostały zabezpieczone, celem wyprowadzenia śledz- 
twa sądowego. 


== Zbrodniarka. 

Z przeprowadzonego śledztwa okazało się, iż dziecko na 
cmentarza podrzuciia Antonina Stoczkowska. 

„Ujęta zaprzecza jakob? niemowlę zostało uduszone, cho- 
ciaż sady na zwłokach świadezą. o gwałtownej śmierci. |! 

Btoczkowską uwięziono i śledztwo dalej się prowadzi, 


= Z okolie Warszawy. 
Z raportów wójtów gmin, pe:jodycznie składa- 


nych, okazuje się, iż dzięki sprzyjającej Zi 
kartefo i buraki wykopano PN aiias). pogodzie, 


Urodzaj wypadł względnie dobrze, a co do karto- 
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fli, z powodu suchego lata, lepszy. aniżeli w roku 
zeszłym. 

Oziminy później siane lepiej się przedstawiają ani- 
żeli wcześniejsze. 

Brak paszy już teraz dotkliwie daje się odczuwać, 
a nawet w zasobniejszych gospodarstwach, pomimo 
znacznego zmniejszenia inwentarza, jest obawa, czy 
do wiosny pasza wystarczy, 

Zdrowotność inwentarza wszędzie jest pomyślna, 
było tylko kilka wypadków nosacizny u koni i kar- 
bunkułu u bydła rogatego, które, dzięki przedsię- 
branym środkom weterynaryjnym, nie zamieniły się 
w ogólny pomór. 


= Wydaleni. ' 

Parę dni temu wyjechało z lubelskiego do Mławy 
kilka rodzin robotniczych niemieckich. 

Robotnicy ci powracali do Niemiee, ponieważ, jak 
donosi Gaz. lub., wydalono ich z jednej fabryki, a na 
ich miejsce przyjęto polaków, wypędzonych z Prus. 


= Q zakład druskienicki, 

W dniu 12-ym b. m. w sądzie okręgowym gro- 
dzieńskim zapaść ma wyrok w sprawie towarzystwa 
druskienickich wód mineralnych z zarządem, który 
składali pp. Dżuliani, Isajew i Inostrancew. 

Idżie tu o usunięcie od zarządu zakładem wymie- 
ek osób i o zabezpieczenie własności towarzy- 
stwa. 


= Zbrodnia, przypadek, czy samobójstwo? 

Pod miastem Kraśne, w pow. wilejskim, znalezio 
no niedawno nad brzegiem rzeki ludzki szkielet. 

„ Ciało było zupełnie objedzone przez psy lub wilki 
i tylko nagie kości świeciły wśród sitowia. 

Dano znać miejscowej władzy, która w asystencji 
policji i powiatowego przedstawiciela medycyny 
przystąpiła do rewizji miejscowości oraz sekcji 
zwłok, 

Zmaleziono najprzód w trawie porastającej na 
brzegu szmat szat niewieścich, używanych zwykle 
przez włościanki. f 

„Następnie medycyna zadecydowała również, iż tą 
nieszczęśliwą musiała być kobieta w młodym jesz- 
cze wieku. 

Prawdopodobnie więc musiała sama utonąć lub 
została utopioną, a rzeka następnie trupa na brzeg 
wyrzuciła, gdzie stał się pastwą zwierząt. 

Zarządzone śledztwo nie z początku wykryć nie 
mogło. 

Po długich jednak dochodzeniach okazało się, iż 
przed paru miesiącami zginęła bez. wieści młoda 
dziewczyna z pobliskiej wioski, że zaś rodzina jej 
nie lubiła, żadnych więc poszukiwań nie przedsię- 
brała. ; l 

Topielica cierpiała, jak widać, umysłowo, gdyż 
włościanie dowodzą, iż była nawiedzoną przez złego 
ducha, który zmuszał ją: do różnych złych sprawek, 
za co była prześladowaną ustawicznie przez brata i 
musiała opuścić chatę, a przyjąć służbę u staroza- 
konnych. ała 

Czy wpadła do wody w chwili obłędu, czy ją tam 
pchnęła rozpacz lub okrutna ręka ludzka, pozostanie 
chyba tajemnicą na wieki. 

= Szajka złodziej, 

W powiecie bialskim zorganizowała się rormalna szajka 
złodziei pod dowództwem niejakiego Goldhamera. 

Głównym punktem działalności złodziei jest osada Pisz- 
czące, oraz sąsiednie wioski. 

Łotrzy pomimo wytężonej czujności straży ziemskiej speł- 
niają ciągle zuchwałe kradzieże, zapewniając sobie kez- 
kąrność. 

= Wpadnięcie do studni, 

Z Miechowa donoszą, że w dniu 1-ym b. m. wpadła do 
studni miejscowej, przez własną nieostrożność młoda izrae - 
litka. 

Dzięki energji i zręczności straży ochotniczej, zdołano ją 
wydobyć w przeciągu pół godziny, 2 giębokości 160-ciu 
stóp, jeszcze żywą i dość przytomną. 4 

Życiu jej nie zdaje się zagrażać niebezpieczeństwo, 

= Morderstwo. 

We wsi Kurjanka, w powiecie augustowskim, Józef Bn- 
raczek, kolonista, strzelił do swej krewnej, a zarazem na- 
rzeczonej Franciszki buraczakówny., | : 

Kula naruszyła płuca i rana jest śmiertelna. 

Przyczyną zbrodni była zazdrość. 
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> Z Krakowa donoszą nam d. 3-g0 b. m.: Dyrekcja 
zjednoczonego Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych 
w Krakowie postanowiła wydać na premjum dla człon- 
ków Towarzystwa za r. 1887 my drugi zeszyt artysty- 
cznego album, składający się z 5-ciu_ tablic w okładce 
artystycznie wykonanej. Układ albumu i warunki kon- 
kursu są. prawie też same co przy poprzednim zeszycie, 
Termin bezwarunkowo osiateczny «do nadsyłania prace 
naznacza się na -szy marca r. 1887-go do godziny 4-ej 
po południu, ocena zaś prac odbędzie się d. 6-50 marca 
r. 1887-g9 o godz. 12-ej w południe. Nagrody za pra- 
ce przyjęte wynoszą: za akwafortę 400 złr., za akwa» 
rallę 260 zir. «a l-szy rysunek 250 złr., za okładkę 
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250 złr., za 2-gi rysunek 200 złr. Komitetowi sędziów 
przewodniczy Matejko, członkami są: ks. Marceli pg | 
toryski, Loeffler, Michałowski, Marjan Sokołowe i? 
Młodnieki, Łuszczkiewicz, Romer, Zacharjewiez. * 
stępcy: Cieszkowski i Jordan.—Przed kilku dniam* „je 
było Towarzystwo rybackie w Krakowie ósme Z ! zk 
walne zgromadzenie, na którem prezes prof, dr. Ń9_,, 
cki złożył obszerne sprawozdanie z czynności Towarzy 
stwa za r. 1885 ty i 1886-ty. -Ze sprawozdania 3 
zaznaczam tylko, iż w celu podniesienia rybactwa re 5 
cznego wpuszczono do Wisły w wymienionym czasie 
wspólnem staraniem Galicji, Szląska, Węgier 1 Fis 
592,000 łososiąt. Skutek zarybienia okazał się P 
myślny, > 
>< Matuzalki. W Bolechowie, pod Kwidzynem; ge” 
mieszkują trzy rodzóne siostry Rzepeckie, liczące j 
zem 261 lat, Jedna z nich rodziła się wr. 17977, 
a dwie młodsze są bliźniętam i przyszły na świat M 
r. 1800-ym. Wszystkie cieszą się pożądanem 7 
wiem i przytomnością umysłu. j 
Połączenie telefoniczne ma być niezadługo m 
prowadzone pomiędzy Berlinem a Szczecinem. Telef, 
zyskuje sobie zatem coraz większe zastosowanie na da 
szych dystansach, r 
>< Oskarżona o kradzież pojedynczego numeru %5, 
zety stawała w tych dniach przed sądem jedna z roi 
sicielek gazet w Berlinie. Sąd skazał ją na jeden 4# 
aresztu, l 
>< W Westfalji, w mieście Iserlohn, liczącem 0,000 
mieszkańców, od 15-go do 24-go z. m. nie było ani i7 
dnego wypadku Śmierci. Ma to być jedna z najzdro 
szych miejscowości na kuli ziemskiej. 


W klubach francuskich, a zwłaszcza kasyna 
wojskowych, zabronivno sprzedaży piwa niemieckie8” 

> W „Teatrze francuskim” ukazał się narest 
długo oczekiwany sensacyjny utwór interesującego po k 
ty Jana Richepina „Monsieur Scapin”. Stanowi om, J% 
wiadomo, dalszy ciąg molierowskich „Fourberieś 
Scapin”. Dopóki energja i świeżość wiersza możę 
wystarczyć, powodzenie sztuki było ogromne. G A 
wsząkże przyszła pora na rozwinięcie się intrygi, 
ważono brak jej zupełny. A zatem— lekkie fiasko, P 
mimo nawet świetnej gry Coquelina, i 


x Starszy Coquelin, ustępujący, jak wiadomo, 
komedji francuskiej, narobił w Paryżu osobą swoją | 
wrzawy, jak trzydziestu, co najmniej Napoleonów. DY 
misją jego zajmował się cały kraj, prasa, ministrowi 
wmieszał się do niej w końcu sam naczelnik rządu. _„ 
wrzawa, wywołana przez aroganckiego aktora, które” | 
się zdaje, że z chwilą jego ustąpienia z teatru 
Francja, sprzykrzyła się nareszcie dziennikarzom par) 
skim. Występują oni teraz namiętnie przeciw Coqi? gł 
nowi, tłumacząc mu stanowisko i zasługi aktora, Nawi | 
Wolff Albert, znany kronikarz Figara, długoletni 080 
sty przyjaciel Coquelina, obrzydził sobie bezprzykła jA. | 
arogancję artysty i wylał na głowę jego kubeł szyde 
stwa i docinków nieprzyjemnych. A jednak spada W” 
tej całej afery głównie na prasę paryską, ktora tak 
mo jak warszawska, psuje aktorów do śmieszności p. 
sadną troskliwością, 


> Kolosalna statua wolności, poświęcona pami’ 
ci wyjarzmienia się Stanów Zjednoczonych z pod p% 
wania Anglji, odsłoniętą nareszcie została dnia 286 
z. m. w Nowym Jorku. 

> Gwałtowny basza. W Kairze wywołało wielk? 
sensację skazanie jednego z wyższych urzędników pab’ 
stwowych na 6 miesięcy więzienia za obelgi cz 
Wspomniany urzędnik, przyjmując od woźnego awizacji 
sądową, wymierzył mu policzek. Woźny podał skarg” 
a gdy z nowym pozwem zjawił się drugi woźny i " 
spotkał los podobny.  Wytoczono wreszcie. gwałtow? f 
mu baszy proces i po raz trzeci zjawił się jeszcze jede” 
woźny, lecz tym razem w towarzystwie sekretarza s 
du i żołnierzy. Basza nie stawił się przed sąd, p°% 


mo to skazany został zaocznie na 6 miesięcy więzieni% 
„NA © R m* ap l ap zż j se” 


— 


ad 


+ Ś. p. Olga z Otterów gWojszycka, przeżywszy 4 
34, przeniosła się do wieczności. Pozostały mąż z dzieć a 
rodziną zmarłej zaprasza krewnych, przyjaciół i znajo. 
na wyprowadzenie zwłok dnia 5-go listopada, to jest wp 
tek, o godzinie 4-ej po połuduiu, z kościoła katedralne8 | 
św. Jana przy ulicy Świętojańskiej, na cmentarz powa” ) 
wski odbyć się. mające. 8803 4 | 

+ Śp. Jan Nargielewicz, obywatel ziemski gub%,. 
mińskiej, po długiej i ciężkiej chorobie, przeżywszy 1“ 
zakończył życie w Warszawie dnia 3-g0 b, m. Nabo 
stwo żałobne odbędzie się w kościele św. Antoniego 
ulicy Senatorskiej w dniu 6-ym b. m., to jest w gobot$ dl 
godzinie 10-ej ipół zrana, po skończeniu którego aMi 
przeprowadzenie zwlok z tegoż kościoła na dworzec ro $: 
żelaznej terespolskiej dla przewiezienia do grobów ro 
nych w dobrach Wojnów, gubernji mińskiej. Na te SP 


żeń” 
przy 


mutt | 


obrzędy pozostała żona zaprasza. krew nych, przyjaci” 
znajomych: i — 1321 
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| zt Ś. P Karol Colonna Walewski, przeżywszy lat 92, 
NAD $1-ym października r. b., o godzinie 10-ej wieczór 
cię zakończył, opatrzony św. sakramentami. Stroskany 
Wraz z wnukami i krewnymi zapraszają przyjaciół, 
Kai ziomków i znajomych na pogrzeb _odbyć się mający w 
(M 3-im listopada r. b.; to jest we środę, o godzinie Z-ej 
_Bół po południu z mieszkania Vietoriastrasse 17 na cmentarz 
(owy katolicki Friedrichstadt. Solenne nabożeństwo żnłobna 
jeż é. p. Karola, odbędzie się w kościele katolickim 
'. Czwartek, tj. dnia 4go listopada r. b., o godzinie ff-ej 
tan, -—1322— 
; i Nabożeństwo żałobne za zmarłych artystów i artyst- 
a teatrów warszawskich odbędzie się dnia 5-gó listopa- 
i Rh to jest w piątek, o godzinie 40-ej zrana, w kościele 
rog ikAtedralnym éw. Jana, na które zaprasza się pozostałe 
'odzin —3791 
m Zawiadamiam krewnych i przyjaciół Ś. p. ojca mego 
b ona Kosteckiego, że w sobotę, to jest dnia 6-go listo- 
„wes b., o godzinie ff-ej zrana, odbędzie się nabożeństwo 
Obne za jego duszę w kościele powązkowskim, poczem 
WAL przeniesienie zwłok zmarłego z katakumb do gro- 
ijnego na Powązkach.—Piotr Kostecki. 2—1318 
UW piątek, to jest dnia 5-go listopada r. b., jako w pier- 
wszą bolesną rocznicę śmierci ś. p. Eleonory z Marjańskich 
a wskiej, odbędzie się żałobne nabożeństwo o go- 
dziyję 7-ej i pół zrana, w kościele św. Piotra i Pawła na 
kach, na które pozostała siostra zaprasza krewnych, 
Bzyjaciół i znajomych. —3798— 
RAJ piątek, to jest dnia 5-go listopada, jako w pierwszą 
atng rocznicę śmierci £. p. Józefa Griinberga, odbędzie 
Mię zą spokój jego duszy żałobna nabożeństwo w kościele św. 
sgękosnra o godzinie 9-ej i pół rano, na które pozostała 
w wraz z synem zaprasza krewnych, znajomych i życzli- 
"Yeh. —3796— 
wł We czwartek, to jest dnia 4-go listopada r. b., jako 
„, Tocznicę śmierci ś. p. Karola hr. Krasińskiego, odbyło 
dą. atodas nabożeństwo w kościele św. Krzyża o godzinie 
©j zrana za spokój jego duszy. —3796 
„ F Dnia 6-go listopada, to jest w sobotę, jako w dzień 
enin á. p. Leonarda Janczewskiego, b. prezesa try- 
ała warszawskiego, odprawione będzie żałobne nabo- 
koństwo, o godzinie 4Q-ej zrana, w górnym kościele św. 
Krzyża, na które pozostała rodzina zaprasza krewnych, przy- 
teisti kolegów zmarłego. 2—3185— 


Nadesiann e. 


; Świeża i wyborowa Herbata w Składzie M. Szu- 
alina, Nowy-Świat 65. 


= z Cesarstwa. | 
Ww gazecie Swiet czytamy: Niezależna Bułgarja, 
Pigan dzisiejszej dwugłowej rejencji, redagowany 
z cez znanego miegodziwca Pietkowa, w numerze 
~C. 9-g0 października powiada między innemi, że 
oj Tazie upierania się Rosji”, rejencji pozostaną 
Wie drogi otwarte, albo ogłosić unję osobistą Buł- 
z Ji z jednem z innych państw bałkańskich, t.j. 
aktólem Milanem (co znaczy powołać do protekto- 
holi nad sobą Austrję), albo też ustanowić rzeczpo- 
ni tą. Ijednoi drugie ma dla nich być korzyst- 
widzem, niż wybranie na ksiecia kandydata odpo- 
czglniego życzeniom Rosji. Dalej pod adresem Rosji 
my następną pogróżkę: „Rosja nie powinna za- 
Minąć, że mieszkamy na półwyspie bałkańskim i 
© Chociaż nieliczni i słabi, możemy narobić wiele 
qą Pr zyjemności. Nie pomyśleliśmy przecież dotąd 
to SAO o urządzeniu illuminacji w Macedonji.” Jest 
w już wprost mowa Judasza, mówi dalej Swiet, mo- 
8 otwartych odstępeów swojego narodu i jego 
ozyszłości. Rozniecić teraz pożar powstania w Ma- 
da Onji, znaczy to świadomie i napewno oddać ją 
oki stw tureckim baszy buzukom i jarzmu austrja- 
aja Mu. Mówi to ajent tego samego rządu, którego 
tjiq cze biją teraz macedończyków za brak sympa- 
Otwą zę) 59 haniebnych knowań. Im więcej takich 
Artych zwierzeń, tem może i lepiej: naród buł- 
ski zobaczy przynajmniej jaśniej i rychlej, w ja- 
+ otchłań go ciągną. Wszystko to, zdaniem Swieta, 
4 to tylko oznaki, że godzina odwetu narodowego 
6 „Jest bliską. Podobne wybryki prasy rządowej— 
NO konwaułsje ostatniego stopnia rozpaczy i stra- 
T o własną skórę. 
Rag... sbürskija wiedomosli z artykułu zamieszczo- 
tom W gazecie Daily News, w którym jest mowa o 
cia} 28 przeważającem w narodzie bułgarskim uczu- 
| in zGlędem Rosji jest wdzięczność, oraz że u: 
* kowane frakcje wszystkich stronnictw pragną 
jępaleźć jakiś modus vicendź z Rosją, powiadają, że 
to cbjaw zmiany w zapatrywaniach prasy an- 
Bia ps! na sprawę bułgarską i na rolę, jaką w niej 
Jem Rosja. „Czem wytłumaczyć sobie takie uspoko- 
Uyin krzykaczów angielskieh i skłonaość prasy lon- 
go ukiej podobnie jak i węgierskiej do trzeźwiejsze- 
Bargj,;j zenia na nieszczęście do:ykające naród bnł- 
i tinang idocznie csiągniętem zostało porozumie- 
lędzy mocarstwami w przedmiycie przesilenia 


bułgarskiego, a za jego dewizę obrano „kands-o//” 
zastosowaną nie do Rosji, ale do Anglji. W jaką 
formę przyoblecze się to porozumienie, jest kwestją 
najbliższej przyszłości. Istnieją pogłoski pochodzące 
z dość kompetentnych źródeł, że sir Withe przybył 
do Konstantynopola ze specjalną misją przygotowa- 
nia gruntu dla projektu zwołania nowej kovferencji 
konstantynopolskiej w sprawach bułgarskich. Pół- 
urzędowy turecki Tarik. komentując te pogłoski o- 
świadcza, że i propozycja zwołania konferencji i 
przedsięwzięcia. Środków ku uspokojeniu półwyspu 
bałkańskiego dozna u Porty przychylnego przyjęcia, 
ponieważ jedynem jej życzeniem, odpowiadającem 
także jej własnym -interesom, jest zabezpieczenie po- 
koju w Bałgarji. Rozprawy o konferencji nie po raz 
już pierwszy budzą się przez czas trwania obecnego 
przesilenia i dlatego też do czasu otrzymania wiado- 
mości ze źródeł urzędowych należy powstrzymać 
się od sądzenia o pożyteczności tego środka z pun- 
ktu widzenia interesów rosyjskich. Niedawno też 
w prasie znalazły miejsce pogłoski o tem, że anelicy 
czynią u Porty starania 0 przepuszczenie na morze 
Czarne kilku angielskich pancerników. Że nad tem 
żądaniem w samej rzeczy dyskutowano w Stambule, 


wnosić należy z telegramu otrzymanego przez Daily | 
News z Konstantynopola. W telegramie tym jest po- | 


wiedziano, że rząd angielski prosił o przepuszczenie 
przez Dardanelle dwóch statków wojennych w celu 
wspólnego działania ze statkami rosyjskiemi u brze- 
gów Bułgarji, ale sułtan zrobił uwagę, że kwestja 
bułgarska jest kwestją ogólno-europejską i przepu- 
szezonja statków odmówił. Jeżeli to jest rzeczy wi- 
ście prawdą, to należy zaznaczyć wytrwałość Porty, 
która nie dała się skusić perspektywą powodzenia, 
jakieby mogło: odnieść wspólne działanie eskadry 
angielsko-rosyjskiej,* 

Taż sama gazeta podaje jeszcze następne ciekawe 
wiadomości, jakoto, że konsul rosyjski w Burgas 
miał otrzymać zawiadomienie, że i do tej miescowo- 
ści wysłane zostaną statki rosyjskie. Do Ruszczu- 
ku również ma odejść parowiec rosyjski z załogą 
180 ludzi, Inna znów wiadomość gazety Swiet opie- 
wa, że Austro-Węgry odniosły się do Turcji z nieofi- 
cjalną propozycją, aby Porta zrzekła się wszelkich 
praw do Bośnji i Hercegowiny. Porta miała odpo- 
wiedzieć na to kategoryczną odmową i oświadczyć, 
że będzie obstawała za autonomją tych prowincyj. 
Do Konstantynopola zaś przybyła: deputacja bośnia- 
cka w celu proszenia suitaną o oswobodzenie Bośnji 
z pod jarzma austro-węgierskiego, 


Z ostatniej chwili, 


Zarząd marynarki niemieckiej dołączył do budże- 
tu swojego na rok 1887-y memorjał, wskazujący po- 
trzebę pomnożenia ilości łodzi torpedowych, tudzież, 
wzmocnienia obrony ujścia wielkich rzek, przez u- 
mieszczenie tam mniejszych okrętów wojennych. W 
tym celu pożądanem jest zbudowanie dziesięcin no- 
wych łodzi kanonierskich. 

Riuro Reutera dowiaduje się, że mocarstwa dały 
rządowi bułgarskiemu radę, aby poddał się Rosji 
bezwarunkowo, celem uniknięcia okupacji, tudzież 
aby uznając, że nie może uratować położenia, pozo- 
stawił odpowiedzialność za dalszy przebieg sprawy 
mocarstwom traktatowym. 

Pobudkę do ostatniej noty barona Kaulbarsa, żą- 
dającej złożenia z urzędu prefekta Sofji za obrazę 
poddanego rosyjskiego, dał fakt następujący: Na 
posiedzeniu sofijskiej rady miejskiej z dnia 2-go 
bież, miesiąca, prefekt upraszał obecnego poddanego 
rosyjskiego, adwokata Nebolsina, aby opuścił sal 
jako nie należący do rady. Nebolsin protestowa 
gwałtownie, prefekt polecił przystąpić żandarmom, 
poczem Nebolsin ustąpił dobrowolnie i udał się 
wprost do barona Kaalbarsa. j 

Z Warny telegrafują, że kawas tamtejszego kon- 
sulatu rosyjskiego pozdzierał z ulic miasta plakaty 
rządu, podające tekst orędzia, wystosowanego przez 
rejencję do sobranja. andarmi bułgarscy zachowa- 
li się neutralnie wskutek instrukcji rządu, aby nie 
przykładać ręki do poddanych rosyjskich, 

Neue freie Presse w liście z Sofji podaje daty na- 
stępujące: Za udział w zamachu stanu z dnia 21-go 
sierpnia uwięziono w ogóle 5-ciu majorów, 3/-iu ka- 
pitanów, 151 nadporuczników i 20-tu poruczników 
(razem 77 osób). Z tej liczby do dnia 31-go z. m. 
przebywali w więzieniu już tylko majorowie Gru- 
jew i Stojanow, tudzież kapitanowie Benderów, Zła- 
tarski, Safirow i Kurdżew. Ci przeto w ubiegłą Bo- 
botę zostali wypuszeżeni ra wolność za kaucją. 
Skompromitowani w ostatnich jaż czasach podpułko- 
wnicy Bzy warow I Fiłow, tudzież kapitan Koszucha- 
row, są jeszcze podobno w więzieniu. 

Biuro Reutera oświadcza (naturalnie imieniem rzą- 
du), że gabinet angielsk:, posiadając upoważnienie 
ze strony mocarstw do ubezpieczenia porządku pu- 
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przeciętne płacono, 


blicznego w Egipcie, nie da się pomimo agitacji pra-- 
sy francuskiej sprowadzić z drogi swojego prawa i 
nie rzuci «raju tego na pastwę uowych rewolucy, 
wewnętrznych. i 

Księstwo Waldemarstwo duńscy przybyli dnia 
2-go b. m. do Paryża. 

Przewódzca radykalistów belgijskich, Paweł Jan- 
son, oświadczył w liście otwartym, że dla utorowa- 
nia zgody ze stronnictwem liberalnem (t. zw. doktry- 
nerów) zrzeka się dalszej agitacji za reformą usta- 
wy wyborczej w duchu powszechnego głosowania. 

Kardynał sekretarz stanu ,Jacobini doręczył p. 
Schloezerowi obszerną notę, która wykłada zapatry- 
wania Ojca św. na kwestję rewizji pruskich ustaw 
majowyeb, a mianowicie na obowiązek duchownych 
do służby wojskowej i swobodę osiedlania się zako- 
nów na ziemi pruskiej. 

Przeciw emirowi Afganistanu podniosły rokosz 
plemiona Hazara i Ghilzai. W okolicy Ghuzni na- 
padli rokoszanie i rozbili pułk afgański. Naczelni- 
kiem ich jest Muszki chan. Powód do buntu dało 
niezadowolenie plemion z ciężarów podatkowych. 


„TELEGRAMY 


„KURJEKA WARSZAWSKIEGO”, 


Londyn 4-go listopada. — Z Kalkuty donoszą, 
że emir Afganistanu wysłał znaczny oddział wajska 
przeciw buntowniczym ghilzajom do Guzni. W okrę- 
gu Laghman rokosz już stłamiony. 

Tyrnowa 4-go listopada. — Rejencja weszła na 
drogę układów z Rosją przez zawezwanie Cankowa, 
ażeby wstąpił do rejencji. Cankow oświadczył, że 
dymisja dzisiejszego rządu poprzedzić musi jego 
wstąpienie. 

Tyrnowa 4-go listopada. — Dzisiaj zgromadze- 
nie narodowe przystąpi do rozpraw nad adresem. 


Wybór księcia odbędzie się prawdopodobnie w 
środę. 


(Ajencja północna) 

Sofja 4 go listopada. — Stambułow i Mutku- 
row zaproponowali Cankowowi wstąpienie do skła- 
du rejencji. Cankow odmówił i oświadczył, że bę- 
dzie służył krajowi wtedy dopiero, kiedy dzisiejsza 
rejencja i ministrowie podadzą się do dymisji. 


GIEŁDA. 


Warszawa d, 4-go listopada 1886 r. 

Szącowania dzisiejsze poranne bardzo niewyraźnie 
przedstawiają sytuację, wahają się one pomiędzy 
192.75, 193 i 198.25. Istotnie też sytuacja nie jest 
wcale jasną tak ze sirony politycznej, jako też i ze 
strony kryjącej się i nieśmiałej gotówki. Każda 
chwila przynieść może coś nowego, a wszelkiej no- 
wości pieniądz się boi, nic więc dziwnego, że przed- 
siębiorczość i spekulacje są bezczynne a kursa ni- 
skie. W tych warunkach usposobienie giełdy war- 
szawskiej było również niepewne i niewyraźne. Ro- 
biono interesów mało, choć sprzedawców byłoby 
dosyć lecz nabywcy są niechętni. Kursa też są nie- 
jednolite i przy jednych tranzakcjach wyższe, przy 
drugich zaś niższe niżby tego wymagały uotowania 
berlińskie. 

Za weksle długoterminowe na Berlin 51.95 żądano 
bez obrotów. Krótkoterminowe 51.85 w żądaniu, pła- 
cone były 51.771/, i 51,80, jak. się udało. 

Na Londyn długoterminowe stosunkowo bardzo 
wysoko 10.511/, notowano. Krótkoterminowe 10 49 
i pół w żądaniu, płacono 10,47*/,, później 10.43 i wy- 
żej do 10.481,. 

Na Paryż 41.77'/,i również bardzo wysoko noto- 
wano, dopełniono tranzakcyj po 41.65, 41.721/, i po- 
dobno 41.75. 

Na Wiedeń 84.80 żądano, bez tranzakcyj. 

Listy likwidacyjne 94,90 i 94.25 w żądaniu, bez o- 
brotów. 

Pożyczki wschodnie 99.50, bez tranzakcyj. 

Listy zastawne ziemskie pierwszych czterech se- 
ryj po 101, płacono 100.90 i drobną sumkę po 100.75 
oddano. $Xerja V 99.75 w żądaniu, płacona 99.55, 
99.60 i 99.65, po których to cenach około 60,000 rs. 
kupiono. 

Listy miejskie 99.75, 99, 98.30 i 98.20 — bez na- 
bywców. Se 

Obligi 96 większe i 95.75 mniejsze w żądaniu. Po 
95.55 większych pewną drobną ilość kupicno i po 
tej cenie jeszcze pozostali poszukujący. 

Listy łódzkie 96.25, 95.40 i 95 w chęci płacenia; 


95.50 za III żądano. Tranzakcyj nie dopełmoco. 


Godzina 12. — Usposobienie niepewne. _ Kursa 
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na placu Witkowskiego, dr dnia tia 4-g0 listopada 1886.go r. 


Sprawozdanie z targu zbożowęgo | 


Dostawy dziś większe nieco. 
Pszenicy wystawiono na sprzedaż 800 korcy w gatun- 
z eboi (Pętli A Ka 
sposobienie panowało niezbyt żywe, owszem wyczeku- 
jące. Konkurencja słaba, kupowano niechętnie. 
Płacono za wyborową 6.50, 6,56, 6,60 i 6.67'/,, biała 6.15 
do 6,80 osiągała, gorsza 580, erdyanyivaj nie kupowano, 
Wyjątkowo piękna podobno po 6 sprzedaną została, 
cena to dawno niebywała i za normalną uważaną być nie 


mało, 
Płacono wyborowe po 4.65. 
I tu równięż jedną niewielka partyjka 4.85 osiągnęła z 


odstawą na wiatraki. 
Jęczmienia 40 korey sprzedano po '8,90 i 4.85 za korzec 
Owsa 150 korcy po cenach niezmienionych, 2.50, 2.65, 
2.75 do 285 w drobny eh, aż bra rozkupiono. 

Q 


Grochu 55 korey 50, wedle gatunku, 


Siana i słomy ilość bardzo drobna, zaledwie na detali- | "mm 


czną sprzedaż, 
Ceny niezmienione, 


TBA TRA. 


Wielki. Dziś: „Fra Diavolo”, Jutro: 1-szy koncert 
symfoniczny, — "Rozmaitości. Dziś: „Nasi zięciowie”. 
Jutro: „Dora”. — Maty (ulica Daniłowiczowska). Dziś. 
„Wielki dzwon”. Jytro: „Złot pająk”. .—Bu/ff. Przed- 
stawienie trupy ruskiej , „Marjanna”. 


J. WŁ 


|| 
może. 
Żyta 700 korey wystawiono na sprzedaż. Kupujących 
| 


| robów czeskich. 


— Dr med. Feodor Hetman powrócił z za 
granicy. (3789) 


EWĘ ESTEY EEEE EB GEE GAR EOG 
3500) Dr i akuszer W. Gł uliński, primaj cho- 
rych do 9:r iod 4—6 w.codz. Nowy-Swiat 59 nowy. 


3659) Dr med. Henryk Facanowskż, przyjmuje 
jalnie z chorobami żołądka i kiszek, Próżna 7. 


_— Monsuitacja homeopatyczna Dra 
Wieniawskiego, Nowy- Swiat nr 7, 


e Past hiru poprzeczna 2 piętro. (3655) 
| MAGAZYN SUKIEN (1302) 


LUDWIKI HUMMEL 


przy ul. Wowo- Senatorskiej nr 5, wykony- 
wa wszelkie zamówienia tak r materjałów wła- 
snych jaki powierzonych. Ceny bardzo umiarkowane, 


Handel win i towarów kolonjalnych Mounta 
Langner, dawniej Riedla, Nowo-Senatorska 
nr 8, £ dniem 1 listopada r. b. oddaje kuch- 
nię pod kierunek zdolnego kuchmistrza. (8564 


— Majolik nowy transport w najnowszych fa- 
sonach i różnych kolorach nadszedł do składu w 


Nowy-Świat 7. Ceny nizkie, (12 4 


| 


— Kaplica anglikańska Szpitalna b. 
drugie piętro. Kazanie dla izraelitów w języku gd 
mieckim odbędzie się w sobotę dnia 6 listopada p 
ktualnie o godzinie 3 po południu. (8192) 


-— Bentysta B. Gutzmann, Jasna "" ô, 
parter, od placu Zielonego trzeci dom, najlepsze 703 
kg sztuczne po rs. 2. Reperuje iprzerabia zęby. (3 A 

— Kancelarja adwokata prz? ysięgl 
go Michała Zawadzkiego, Graniczna 13) 
przyjmuje od 9-10 i od 4—6 po południu. (13! 


— Do sprzedania para koni an krakow 
powozżowych, wiadomość w hotelu Kra 
skim w kantorze najmu powozów. (3778 


~ KORESPONDENCJA PRYWATNA. 


= A. B. ©. 
Dla spokoju pani proszę o adres. 


(8794) 


— 0. Ogłoszenia na biletach tramwajowych Po 
dwójnej wielkości oddane zostaną do dru 
w połowie b. m. 6. Chwat. Krak.-Przedm, 69* 


— Do dzisiejszego numeru Kurjera dla pronte 

ratorów:na prowincji dołącza się katalog nè 91 

Gor i komisowy księgarni Teodora Paprockie8? 
półki. 


Wartość kuponów: 
[Fo potrąceniu podatku s 
0d Listów zast. ziemskich 5%/, kop. 174 
Od Listów z. m. Warszawy kop. 31); 
Od Listów zast. m, Łodzi kop. 4 
Ọd Listów likwidącyjnych kop. 29% 
Od Obligów m. Warszawy kop. 273/4 


Kus riełdy warszawskiej. 


Dnia 4-go listopada 1886 r. 


Lond: 


1 fmt ster y 


E 100 franków —— 
Wiedeń 100 guld. n p —— Targi 
Papiery publiczne: NA PLACU WITKOWSKIEGO. 
50/ Listy zast. z r. 1869 d. agis Dnia 4-go listopada: 1886 r. 
z ” Wa ” m. Pe" Pud Korzec 
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Akcje dr. ż. warsz.-b. rs. 100 —— | Masło świeże funt . .| —| —| - | — 
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Akcje Banku dyskont, warsz. —— Drzewa opał, twar. 6. Kab ono oe aż 
Akcje Banku handl. w Łodzi —— miękie „ | = | — | — | — 
= e warsz. rd pb —— Ce k it 
Akeje warsz. Tow. fab. cukru ij» 
Akcje Tow. f. cukru Józefów. ey dni na Q OWILY, 
adj Dobrze! Tow. f. cukru hrá z dnia 4-go listopada 1886 r. 


Hurt. skład. wiadro rs. 8 kop, 14° 
ya garniec rs. 2 kop, 65 


ami LĘLANICAE A BERGEN 


żółty i biały parowy, oraz 


biały Lofodzlis ií, 


mają ząszozyt polecić 


Składy Materjałów Aptecznych 


LUDWIKA SPIESSA i SYNA, 


ulica Senatorska % 464/5, obok kościoła PP. Kanoniczek, 
ulica Marszałkowska X 140, pomiędzy Świętokrzyzką i placem Zielonym. 


Twiytw Warszawskich kobi Kom 


podaję do publicznej wiadomości, że do południa dnia 20 Listopa- 
a r. b. 


roku 1887; 
ze stajen 200 i 90 konnych w Warszawie 
ze stajen 80 konnych na Mokotowie; 
ze stajen 80 konnych na. Pradze, 


Warunki są do przejrzenia w biurze Zarządu, Sierakowska 7, 
codziennie od 11-ej do 2-ej po południu. 2150r 


TIIR 


+» przyjmować będzie oferty na zabieranie nawozu w ciągu - 


TRs. 200 albo 300 


wynagrodzenia 

ode 
za wyrobienie posady dla człowieka mł w 
g0.—Oferty do ced Kurjera Abc 
skiego, pod lit. A. R. 


ZCUBIONO 


duplikat frachtu na AE hia M 2016 155 
skwy do Warszawy o Szypkow 4 
pana Essigmann: 

Unaas się o uważanio duplikatu 7% 
ważn, 
Na ulicę Bracką N 17, mieszk. 3, nades? 


znaczny transport 


Masha Lilewskig 


wyborowego, które jest do nabycia po 688 
przystępnej. 2166 


Nowości Salonowe 


na Fortepian 
wydanie ozdobne z iinei 
Ben 


Au clair lune, . . ... 

Godard. Barcarole, . . . ... . 
Micheux, Prière du soir; . „ kop. 20. 
Syrewicz. Le popillou et,la rose, kop. 30. 
EB” Do nabycia we wszystkich składach 
muzycznych w Warszawie i na prowincji. gag 

| 


NAKŁAD 2116r 


F. HÓSICK'A w Warszawie. 
OSTRYGI 


Holsztyńskie 


ooqsisnio świeże, 


w Handlu Win i Delikatesów 
Ant. Stępkowskiego, 


Wierzbowa X 9. 1915r 


Za pogatnyki, Wolskiemi jęst do sprzędania 
b wydzierżawienia 


MASZYNA parowa 


I 
od sześciu do ośmin koni pa z lokalem 


składającym się z 6-1 pokojów na parterze 
i na pierwszem piętrze-—Windomość; u M. 
Seidler, ulicą Twarda M 5/7. 2168 


gie 


IOsobliwość Wiedeńska! 
Posiadam znaczną ilość 


8 Zęgarków kieszonkowych ronontoirit 


niklowych, nakręcających się bez klu; 
czyka, z wyborowemi wskazówka 
i szkłem otwartem i wskazówką 

s] kundową; złożono je n mnie do spr 
daży i do. szybkiego apieniężew 
sprzedaje się po cenie niezmiernie » 
kiej.—Ża nadesłaniem 5 rubli 30 His 
otrzymuje każdy tnki wyborowy i A 
ktyczny negorek, którego an 
gwarantuję na Jat ty, Abie ozne miej 
sce zamawiania ela CWI 


zegarków rodet, h 
II Grosse Sporlgasse, Ñ 3. W 


W jednem z więkarych miast guber- 
njalnych, jest do sprzędania w id 
dym czasie 


CUKIERNIA 


egzystująca od lat 30, z kompletnem 
urządzeniem i 2-ma bilardami. as 
domość: ulica Senatorska 28, m 

codziennie od 2:/, do 4 po a © stoję 


ubi” 
Upraszam Panów Zegarmiattnów i JW 


"ZEGAREK SREB, 
| 
| 


SEK L E P 
tystrydncyjno-galanteryjny 


je b. dobrym punkcie do sprzedania. —Bliż- 
szych goracy ndyiete pan P, Kołodziej- 
o 


emontoir X 22713.6, ze zlotą dot 
i wrazie zgłoszenia się z nim do sprz ga 
proszę. o urean za nagrodą — 


kr my na 8 i 7 


(M mili naro | 


W Niedzielę wieczorem na wości „4 
pugilares w któ 


AT 


d N 
recki ej. 


BIELIZNA 


o 50 procent taniej, 

gdyż w mieszkaniu sprzedaję wszelką dam- 
ską, męzką i dziecinną; koszule męzkie od- 
znaczają się najlepszym kroj a H» anelowa 
kaftaniki damskie po rs. alesony dam- 
skie i męzkie flanelowe, kołdry atłasowe, 
tybetowe dnże i dziecinne, przyjmuję do 
do znaczenia całe wyprawy gotowe na skła- 
dzie. Haudlującym odstępuje znaczny ra- 
hat, Senatorska M 26 (18), wprost, kościoła, 
I PROSTY, na parterze. Specjalna fabry- 
a 


Uzi) | TEOPILI FUKS. 
Kantor bankiera 


ze Król. zyć go wóz + eand 
eorge' a era w Lipsku, znajduje 
sie b ul. BRHL 49. 2 678 n 


wy-Świat M oji ze Wa- 


Terespolskiej stracono 
znajdował się kwit NAAI 
dany. przez kantor Polaka Wejsbrems 
sku i inne papiery bezwartościowe 
100 rubli gotówką. 

Łąskawy znalazca zostąwiwszy 
odesłać papiery dd 


wieść 
5, mieszkanie p ais CU 


pak dry 
sandra M 
dla Zielińskiego. 161 


dla Zieliskłego. i „om 
Otto Scharow, Bernburg, 


żąde 
Niemcy), dostarcza pod a 
gwarancją A araty paten towan w e do w0 
Spatrywania A ów parong I tło wego, 
kamien e, 

Aparat e czysto enin aniczni d 
Aparaty pre ów i bez różnicy mop 
oszukuje się Agentów. 


| Ne 3050 


84: 
Materje i wyroby półjedwabne . 


Cygara, , 
(ips 


te i srebrne, beczki próżne, 


razem na summe 
Spirytus żytni .. . . 


s.s.. 


nig 


stołowe na 6, 12, 18 i 24 
Obrus 
kieh mebli. 


iz koloromami szlaczkami, 
Po 
i kolorowe. 


Kołdry pikowe, wełniane i a 
Pledy ri i damskie, 
Perkal, Madapolam, Szyrónę, © 


i wszelkie żę. materje baw 


ki, Matinć, Spódniczki i t. 


KOŃ 


Ry 
pod wierzch i do zaprz a do 
ry R Pau się od Ki 9 
rano i o o po po dniu u 
apitan Pietuchowa w 4 baterji art art aż - 
a Jerozolimskie. 56 


1 OPA RAE air A p aryl rare aE EE E EE E ne perre i wychowanie. 
tudent prawa, poszukuje lekcyj lub ko- 
Rad moka Adres Złota 61, mieszk. 9. Za- 
pry MOŻNA do 10-ej zrana i od G-ej wie- 
Orem, piśmienne zaś oferty proszę skła- 
dad w kantorze Kur. warsz. pod lit. A. W. 


ent uniwersytetu, doświadczony ko- 
iano etor, upoważniony przez ag BA 
lekcyj lub korepetycyj za oddz m 
dac, e i TES A= we 
pus siebie lekcje z oe 
3 py read uprasza zostawiać w kan- 
* Kur, Warsz. pod lit. A. B. K. 2531 


dent uniwersytetu posiadający grunto- 
wnie język polski 1 rosyjski au emiec= 
b teoretycznie, może wyjechać na wieś do 

jygotowania chłopców do szkół lub w 
daj Scu. przyjąć lekcje i korepetycje. Wia- 
N Mość osobiście lub listownie; otowska 

Ph miesrkania > 0, od godziny, 3-ej do 


ent Warszawskiego Uniwersytetu, por 


sią AA La mak gruntownej ¥ z 
jmnazj mj 
nikuje korepetyc gf tub Hłakcji bieta istorii I Ito 


Mis 


èj.— ~d proszę składać, 
mieszk. 1 2534 


wył u, matematyk, życzy 
lekcji mate- 
przedmiotów, 
kge | 


paieska- | 


TORY poszu 


e kondycji | 
GS s rok cały, Karmelic 


11, mie- 
L 


tmiecki, poszukij reken] mb 'orcpe i 
p szikuje cyj in orepety- 
pi AAC ala uiżacy iższych klas filolo fety ah | 


lary a x mi Chmielna X 81, mie- | 
2509 
080 wychowana, gimna- 


posznkuje miejsca do towarzystwa 

j osoby lub kasjerki, może również 
Wigctoreć zai o klasy czwartej, 
Wspólna % 30, e s- 


lanas, zyka, i włoskim, 
(osobny pokój, sód ma - for- | 


Materje i wyroby jedwabne . , . . 


Materje i wyroby wełniane . , . 
Materje i wyroby bawełniane . . 


Żelazo pokryte cynkiem . O PM! 
Koła trybowe do fabryk z sur. żelaza 
Oprócz tego inne towary, jako to: dro- 
biazgi niektóre kosztowne i pospo« 
lite, towary nożownicze, zegarki zło< 


GAZYNŃ MOSKIEWSKI 


przy ulicy Bielańskiej w Hotelu Krakowskim, 


poleca świeżo otrzymane w wielkim wyborze, z pierwszorzędnych fabryk Cesarstwa: 


Płótna Jarosławskie na koszułe i prześcieradła, do 3 arsz. szerokości, 
Płótno obrusowe na 84, 10/, i 12; l anprolpdai 


białe i kolorowe, różnej wielkości, oraz juttowe, stosowne do wszel- 
Serwetki stołowe, deserowe i kanwowe. 

Cżastki a m >ory 8 wię zę PEDRA średnio azjatyckie, biąłe 
i Skarpetki, bawełniane, niciane fil d'écosse i wełniane, białe 


i Kalesony, wanną, wełniane i fil d'ecosse. 


Bielizna męzka i damska, Koszule praen i nocne, Kalesony, Kaftani- 


Zamówienia na wszelkiego rodzaju bieliznę męzką i damską, magaya A ind 
muje i wykonywa najsumienniej i w najkrótszym czasie, 


KUBJEK WAKSZAWSKI—Unia 23 paździermka (4 listopada) 1856 r. 


OGLOSZENIE. 


Y omora w Aleksandrowie. podaje niniejszem do wiadomości, 
GS 0 12 włącznie miesiąca Listopada, r. b., od godziny 10-ej zrana, 
kiemi w tejże Komorze sprzedaż przez licytację różnych towarów skonfiskowanych, ja- 


iż pocz wszy od dnia 


dbywać się bę- 


ka do warsztatów tkackich i t. ay 


OSZACOWANE TS, i kop. 92 
.. kal n » 45 
k = a 185 PER: 
. 9 9 69 ” 13 
. +.» 2, 60 
«44 6 0 , — 
f A 4 189 „ 25 
» » 360 dugi 
czółen= 

A + 457, 75 

' » s 403 a 
W ogóle na sumę rs, 1827 kop. 87. 


Żyotący | Drip towary powyżej wymienione, zgłosić się raczą do Komory w terimi- 
Oznaczo: 


61r 


Erojen, Nansok, Kanifas, Kreas 


à. 


Dr. G. WERDNIG 
Wiedeń, Wallfisch gasse, 13 


ordynuje w językach: niemieckim, francuz- 


a Ar ad trwałe i piękne duże, po 


Korty zimow ERS piękne dè- 
senie, po r8. 1’ kop. 35. 
na pokrycie futer, po 


Parikane prześliczny materjał czy 
sto-wełniany, na paga Foya 2; 
łok. szer, po rs. 1 kop. 4 

Chevioty zimowe na m ‘damskie, 
2'/, łok. szer, po rs. 1 kop. 35. 

Flanele różne, na jmodniejsze, ozysto- 
DRAG, 2 tok. szer., po kop. 60. 

ponsowa i biała, najlepszą na 
Lalki kaftaniki i kalesony, po ra. 1 


10. 
Chustki KON duże, ciepłe, wy- 
borowe po rs. 4 kop. 50. 
Materjały wełniane, na suknie naj- 
modniajsze, (podwójne), po kop, 30. 
Kre wełniana, na suknie po k. 30. 
Kołdry” wełniane, bajowe, po rs. 2 
kop. 3 rs. i drożej, do 7 rs. 
Kaftaniki trykotowe, hygieniczne, pó 


p. 90. 
Gacie mułtonowę, bardzo ciepłe, po 


p. 90. 

Płótno Jarosławskie, czysto-Jnia- 
ne, ręcznej roboty, na koszule i prze- 
ścieradła, taniej niż wszędzie, od 
221/ą kop. do 60 kop. 

Bielizna męska, damska i dziecinna, 
po cenach dotychcząs w Warsza- 

wie nie praktykowanych.—Dostać mo- 

żna w znanym powszechnię ze swej 
taniości składzie towarów przy 
rogu ulic: Dzikiej 1 waka dom 

Brauna % 1, mieszk, 4, 2111 

PEET ZIDANE FALE OPPA EE EAA A TEA 
W jednem z tutejszych Hoteli lub na pro- 
wincji, życzy sobie objąć miejsce 


Namerowego 1mb Kondnktora, 


człowiek młody, kawaler, 30 lat wieku, zna 
jący języki: francuzki niemiecki i polski 
w słowie i piśmie. —Chlubne świadectwa — 
Wymagania skromne-—Na żądanie może zło= 
NĄ 'kauojo do 30 rubli.—Oferty uprasza się 
adresować pod lit. M 0. Ż. Gai, Praga, 
Poste-restante. 


Kantor Wynajmu Karet i Povorin 
Kartek Kolejowych i inond 
Remizowych, 


Plac Warecki % 18, 
podanie do wiadomości, że wynajmuje Omni- 
usy oeztero-os0bowę, z galerją na rzeczy, 
na wszystkie odchodzące i przychodzące po- 


ci 
pal, za kurs vs. 2, 
Na niniejsze udogodnienie zwraca aj uwa- 


kim i włoskim, od godziny 1-ej do 2-ej po | gę właścicieli Hoteli, 


o c wn. a ANO OENE TM EEEE || aja, KIER AREK da a dami Bzz 


Sue matematyk, doświadezony korepe- 
tytor, poszukuje lekc: p lub korepetzoyj 
przedmiotów z zakresu kursu gimnazjalne- 
go, Może przyjąć kond dycję. Windompks Ho~ 
ża X domu 21, m. 7. Zastaó można codzien- 
nie rano do 10 i ołudniu od 2—5, 2514 
dy student uniwersytetu poszuku- 
. Nowy-Świąt 7, mieszk, 44. 17549 
i ode, zaopatrzo= 

ne w dobre świadectwa, mogą znaleść 
piwa zaraz, na dobrych warunkach. Fren- 
cuzka lub szwajcarka posiadająca język nie» 
miecki potrzebn jest zaraz. Biuro nauczy” 


cielskie Łuczyńskiego, Trębacka M 1, 2528 

| zyja posiadająca dobrze fran- 
cuzki, niemiecki z konwersac z! ruski i 

przedmiot, ca, Sapi- 

talna M jA 


klasyczne, udzielą 1 

sklep Nelli, 

ma francuzka nauczycielka na go- 

za obiady. Wspólna 39, miesz, J; 
auczycie mogąca przysposobi 

nienkę do 2 kl, gimnazjum, potrzebną „est 

17688 


na wieś, Adres Miodowa 12, m. 14 


em. rodowita, z patentem, zna goa 
gruntownie swój język, także polski 
syjski, udziela lekcje kowersacji za da 4 
tę, albo za obiad lub po RA, Adresy zosta” 
wiat w adm. Kur. warsz] Weronika Mazur. 
SZALE 4 est zaraz nauczycielka na star 
łe, osoba. m yk posiądającą języki: pol- 
ski, rosyjski, niemiecki i konwersącję fran- 
cuzką z muzyką. Nowy-Świat 3% So miesz» 
17 


| kania 14. 


poteokaa nauczycielka z patentem gim - 
nazjalnym, konwersacją ad Aloia alb „m 
niemiecką i muzyką na wyjazd, Złota 
mieszk, 28. 


mieszk. 28, || ...17670_ SS 
rancuzka 14-letnia, ZR z matką, 
poszukuje miejsca w rszawie do star- 
tych panienek, „gdzieby mogła się k kształ- 
w języku francuskim. Moda aryżanka 
z muzyką poszukuje miejsca arszawie. 
Biuro kaicjowane nauczycielskie Załęski, 
Niecała 4, 7653 


Biele k iu ouk geena ek OR 
LA sgi do e tomes) d itip: 
z i przygo o kla- 
pd, i Chmielna H 8, miesz. 2, 17652 
ego udziela z konwersas 
Krnosa X 48, m, 16, róg 
17633 


sy! a 
cją K. Busse, 
crogolimskiej. 


$ 


| 


Telefonu X 75, 


god. 8rs., za dwie god. 15 rs. miesięcz- 
Ty student uniwersytetu "Adre Ba przy- 


ą6 lekc, „dą zę korepetycję. Adres: Pań 
% 21, mie 


tudent nę w r ko- 

repetytor, znając, y gruntownie języki sta- 

roźytne, pragnie udzielać lekcyj wszystkich 

rzedmiotów gim pom może też wy- 

kiadas chemio. Bli sa wiadomość za Pa- 
no 7, mieszkania codzi 

LR 5T oł, n 2547 1:1 


osjanka rr a ragni = 
Res miejsce bony.. Po kas TO języki: maki 
rancuski, 


niemiecki a prócz tego muzyk 
Zna aż metodę Freklowęką. żarówia A, 
mieg 


a RE E KROI: |. M 
tudent uniwersytetu, sumienny i doświad 
czony korepetytor, gruntownie zj myk 

cy język rosyjski, Pozakcja lekcyj lub ko- 

repetycyj. Wspólna 18, 


auczycięl życzy oc] lekcyj nat. 

praktycznie: francuzkiego, niemieckiego 

sub F. T. złożyá oferty w kantorze Kurjera 
17679 


Posady i prace. 


otrzebny uczeń, do zakładu cukierni 
o. Marszałkowska M 114. 1526 


anna uzdolniona w mybazytie m0%8 
mieć mieszkanie za parę godzin zajęcia 
wieczorem, Plac św. Aleksandra 12, miesze 
kania 10, 
anny podręczne, maszynistka i do dziu- 
Reż potrzebnę są ga bięlizny. Ulica MA 


z mieszkąni 


panna 
do pd i upinani 


= dep aaa dzka 
a sukien, Now owogro 


© 16, mieszkania 4. 
łoda osoba, z wyższem a em, 
z dobrej rodziny, dystyngowanej powierz= 
chowności, pragnie otrzymać miejsce 
sjerki, dąme de comptoir i obre re- 


t. 
komendacje. Oferty w admin. b. B. „Praca.” 


anny potrzebne do haftu białego. Mare 
solioria b mieszkania 8, _ 17582 
eńs| ezdzietne, ciche, przyzwoi= 
neg z zokómandaają poważną, znajdzie 
Sosenka mieszkanie za drobną pomoę w go- 


spędazstwie. „Popeterie" ną Sowęrynowie 


a WRZ PZ ZE 


~ wy-Świat dom p. Kar- 
sę paczewskiego % 38, wyra- 

4 05 biam gorsety z dobozżowych 
DE materjałów poż faso- 
zkie 


k«ófe na- 
deja najpiękniejszy pawi t talji, o czem Sz. 
mie raczyły się a przekonać, gorsety od 
rs. 1 kop. 50, prawdziwie fiszbinowe od rs. 3, 
włosiennicowe od rs. 6, ceny nizkie bo w 
prywatnym domu, 2149 
Z powodu zmiany interesu jest do odstą- 
pienia w mieście UA an gub. Gro- 
2143R 


Motel, Restaikacja 
a U uiaei zas 


ag a p ące 12 lat, za przystę= 
ną adomość: w Składzie Do- 
| w Kostórkiowicz piac T<a- 
tralny, w domu PP. Kanoniczek. 
Pozostawiono do sprzedania 


LANDO 


angielskiego fasonu, eleganckie i lekkie, za 
oeng bardzo nizką,—Wiadomość: Kantor Naj= 
owozżów, Senatorska 22—32, 2154 


ELIZA 


była kroje w zakładzie p. Herse, pier- 
wotnie w za adzie firm Uańyiaro! w Pa- 


ryżu, obecnie w swej własne wni wy= 
kończą wszelkiego rodzaj A magmi h 
Oprócz tego udałela obej! rj kroju metody La» 
mo uczy szyć za przy = awe *V Kra= 
wakię-Pmedmieścia 6 X% zowakiiowodmieście 8 36. 5 „BOG c 804 


HOTEL POLSKI 


W WARSZAWIE, o3 


położony w środku miasta, z gruntu 
Se eo w z gazy sh m pierwszo- 
rzędnych zn ia» 
da 120 numerów m iowanych, 

w cenie od 50 do 4 ra. obę 
z jedną pościelą, ibljoteka dla g 

bezpłatna, restauracja, cukiernia, na- 
jem karet, ogródek 


Nowa Administr Pehee ey "Hotelu, poleca 


się względom Szanownej Publiczności. 


trzebna do staników, m X 
Świat 5a, Airm i A 6. for 


paray ao wyrobów T 
PEKiN 
"ua No B ariya atne 8, m. i — 


8 84, 


opiec do = ebnym 
est, Wiadomość: ulica Bednarska M 16. 
de r. 17697 


owo 
12, p Re M 14. MTG 


ukuje się do o bówojigatoreć 


© 08% 
Senator 17. 


otrzębne ki natychmiast PADY, kom= 
Detalo uzdolnione w robocie staników. 
aleszyńska, Marszałkowska 129. 17681 


dolni ajenci na Warszawę, znajdą zaraz 

zającie w skłądzie maszyn % szycia. Wia- 

omo A w Z 0 nh a Gie 26. 
Ot letnich, Świska- E? 

LiD etnic. Soaik 20 Tosyjaku. ru- 
cza % 3, mieszkania 5. se Ę 17655 

który posiadą Osyjski grun- 

AEs e, 5 dd ry. 200 do dyspo- 

Leb na wyjazd do Rosji, mi norai {s 

m enturę na soką prowizję. ado- 

n. 4ć Krake- rzędniioście 27, mieszkania 11, 

17662 

nom RE cy i energiczny szu- 

f a posady, MOŚĆ G wfilji piekarni W. 
apińskiego róg ERAN i Marszałkowskiej, 

otrnebny do składu a "PIE 0. 
andra % 7, h 7719 s 


anuy zdątne do ma - 
a M 3, mieszkania 22 17718 


*yeriep z kancj otrzębna do 
gier piekarni lwowskiej, Wialomość W Za- 
adzie piekarni, Twarda 35 now 17716 
prr uzdolnione do stanik ów r powęcz- 
le, potrzebne zaraz. Orla 13, prawa of- 


Cyna, B piętro 17699 
Pany do sukien podręczne i do nauki 
Poweokąe saras Złorą Rà mowy. 17703 


8 


- Kupno i sprzedaż. 


pozetiejsz, doskonale urządzony. Warec- 
ia 9, mieszkania 5. od go. 9 do 1. 2556 
yery litewskie, wyborowe. Warecka 9, 
$$ mieszkania 5, od godziny 9 do 1-ej. 2428 
iedu pięknego 300 pudów do zbycia w 
Rysiowie pod Lubartowem. 16198 
Kany lombardowe, złoto, srebro, kupuje. 
Elektoralna 33/37, mieszkania 19. 17523 
„ortepian Irmlera, palisandrowy, krótki, 
prawie nowy, za rs. 325. Marszałkowska 
M 144, stary 56, magazyn mód. 17428 
jeble orzechowe rzeźbione, adamaszkiem 
jedwabnym kryte, dobrej roboty, mało 
używane, oraz kredens pod orzech, dv sprze- 
dania tanio. Wspólna 23, m. 3. 2483 
; oriepian prawie nowy, lipskiej fabryki; 
kosztował rs. 600, sprzedam za rs. 380. 
śrólewska 17 nowy, w pracowni sukien. 17121 
Fanio do zbycia kredens duży, dębowy, 
dnowy. Krucza 47. Tamże i piecyk żela- 
zny nie drogo. 17468 
Aarnitur mebli czarny, za rs. 160, orze- 
chowy 110 i 65, angielski 100, szeslongi, 
otomany. Świętokrzyzka 17. 17553 
piec stolarski do sprzedania. Wiado- 
mość m kuśnierza Ławrowa, Nowy- 
wiat M 34. 17674 
$ajłepsze wegle kamienne z pierwszorzę- 
dduych kopalń i gwarancją za miarę, sprze- 
daje najtaniej, począwszy od 10 korcy, Ber- 
rard Lauterbach. Przechodnia 4 3. Proszę 
się przekonać! 2501 


ełłe używane rozmaite, tanio poleca za- 
kład wyłącznie używanych mebli. Ma- 
kow, Solna 18. 17268 
genie do sprzedania: ogier kary lat 9, 
fęklacz skarogniada lat 5. Oba rasy ry- 
sackiej, do zaprzęgu. Wiadomość n staugre- 
ta, ulica Graniczna 15. 16855 
Foo pan zagraniczny, czarny, komple- 

tnie wyrestanrowany 220 rs. Chłodna 39, 
mieszkania 20. 17114 

o sprzedania garnitur mebli czarnych. 
Gęsia 14, mieszk. 7- 17530 
anie kupno i sprzedaż futer, okryć, u- 
brań damskich, męzkich balowych, jesien- 
nych, zimowych;—ozdób do mieszkań, kwia- 
tów, kapeluszy nowych i mało używanych, 


w. sklepie B. Korpaczewskiego, ulica Nowy- 
Świat 38. 2356 
ący do zbycia pianino od rs. 100 do 


300, lab harmoni-flet, raczy zostawić 
adres w fabryce instrumentów W. Kruziń- 
skiego, przy Trębackiej, róg Nowo-Sena- 
torskiej. 16837 


pódniczki ciepłe i na rozmaite ce- 
ny, w składzie zabawek Heleny Roszsow= 
skiej, Niecała M 12. 2148 


o zwiniętym sklepie sprzedaję handlu- 
F jęcym kafoftie, parasole, kaftaniki, szachy, 
omina. Złota 4, mieszkania 22. 17247 


ortepian sprzedaje ratami, wynajmuję 
na wieczory, reperacje. Nowy-Świat 47. 
arty do gry uźywane, czyste, kupuje a- 
teka Mutniańskiego, Nowy-Świać y 18. 
wie klacze powozowe 4-letnie, niade, 
sprowadzone ze wsi, są do sprzedania,— 
iadomość w składzie węgli p. Młodeckie- 
go, Przeskok M 1,.róg Szpitalnej. 17489 

ianela ponsowa czysto wełniana, 21/4 ło 
fca szerokości majaca, po kop. 55- sprze- 

aje skład fabryczny Krakowskie-Przedmie- 
ście M 62, gmach Dobroczynności w byłym 
sklepie żyrardowskim. 


okci Creasu, pół-płótna dobrego, trwa 
lego, za Rs. 6 kop. 25 sprzedaje skład 
sabryczny Krakowskie-Przedmieście M 62, 


gmach Dobroczynności w byłym sklepie ży- 
rardowskim. 


'(©Qztultę Madapolamu wyborowego 31 pó 
łokcin za Rs. 4 kop. 50 sprzedaje skład 
tabryczny Krakowskie<Przedmieście W 62, 


gmach Dobroczynności w bylym sklepie ży- 
rardowskim. 


;ztuczkę płótna jarosławskiego 38 łokcie. 
czysto lnianego, na murawie blichowane- 
go, za Rs. 7 sprzedaje skład fabryczny Kra- 
kowskie-Przedćmieście 62, gmach Dobroczyu- 


ności, w byłym sklepie żyrardowskim. 


archany Multon, zwane zdrowia, z duw- 

żym kutnerem. po kop. 15 sprzedaje skład 
fabryczny Krakowskie-Przedmieście M 62, 
gmach Dobroczynności w byłym sklepie ży- 
rardowskim. 


| RE zuane ze swej dobroci na pokrycia 
futer oraz na kostjumy damskie, 2!/, lok, 
szerokości. po Rs. 1 dostać moźną w skła- 


dzie fabrycznym Krakowskie-Przedmieście 
M 62, gmach Dobroczynności w waze: skle- 
17211 


j ie żyrardowskim. 
permiar debli, szeslong, umywalka, oto- 
mana, łóżka, szafy, kredens, stół, krzesła. 


Szpitalna 5, 17113 


eble: garnitur salonowy, krzesełka fan- 
Mone kolumny, stoliczki, szafy roz- 


erane, łóżka ozdobne, krede 4 
sła, ottomnna, szeslong, biuro, iibljotek, 
garnitur gabinetowy, szafka z' lustrem, ko” 


moda, kandelabry, dywany. fira 

nierki, da sprzedania, Marszałkowska gy o 
(nowy 119), na dole w drugiej bramie 
mieszkania 15. 17656 > 


W drukarni Kurjera Warszaw vśjego.—Plae Teatrál 
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ardzo tanio sprzedaje A dwa futra: je- 

dna prześliczne białe tybetańskie kozy, 
pod "amska rotundę, drugie skromniejsze 
lisy. W'spóina 50, mieszk. 5. 17313 

anio różne meble: szafy, komody, biurka, 

toalety. oraz koń, powozik, wóz na reso- 
rach. Wilcza XM .59. 17286 


pwany najrozmaitsze, serwety, chodniki, 
ołdry, wielki wybór! Pokrycia meblowe, 
„najlepiej kupować” w główuym składzie 
Giełżyńskiego, Marszałkowska 137.. Towar 
świeży, modny, nie wybrakowany! 2474 


abezcen garnitur mebli, kolumny, łóżka, 
kredens, krzesła. stół, bibljoteczki, garni- 
rurek fantazyjny, lustro, kandelabry. Ulica 


Świętokrzyska Ni 39, mieszkania M 2, róg 
Marszałkowskiej. 17524 


garnitury mebli używanych i szeslong 
aô sprzedania tanio. Chmielna X 43/31, 
mieszkania 26. 17348 


eblo salonowe, garnitury czarne i orze- 
chowe, umeblowanie. jadalnego pokoju 
ębowe, oraz lustra i inne meble z 6-u po- 
kojów, do sprzedania b. tanio, na Chmiel- 
nej N 32 nowy, m. 9, 4-ty dom od rogu ul. 
Marszałkowskiej, idąc do Brackiej. _ 17507 
eble, różne garnitury, otomany, szeslongi, 
komody, szafy i inne, wyprzedaję po nie- 
raktykowanie nizkich cenach, Krakowskie- 
rzedmieście M 10, mieszkania X 3, wprost 
kościoła św. Krzyża. 17582 
o sprzedania urządzenie sklepowe, za 
połowę ceny. Wiadomość: Krucza N 32, 
m.eszkania 19, do 11-tej z rana, 17599 _ 
rżywany jest do sprzedania, Wia- 
domość: Fabryczna M 16, m. 28. 17590 
ilka tysięcy kasztanów: saścio, siedmio 
i ośr iolctnich do sprzedani”. Bliższa wia- 
omość: ulica Nowy-Świat 3 61, 2-e piętro, 
mieszkania 10, lub też u właścicielki dóbr 
Skórnice, ostatnia poczta Rda Maliniecka. 
toby miał do zbycia od idrngiej połowy 
Listopada do początku Marca r. p., około 
500 fur parokonych nawozu końskiego, zechce 
udzielić wiadomość szwajcarowi domu MW 12 
nowy, przy uli Włodzimierskiej. _ 17557 
ortepian silny, z trzema szprejcami, za 
rs. 90. Wołyńska 23, wiadomość u stróża, 
zafa rozbierana dębowa, do rzeczy, 
dwie, Ordynacka X 7, u stolarza. 17643 
przedanią: dwa lustra, biurko dam- 
skie, szeslong i szafka do bielizny. Ulica 
spólma 25, mieszkania 9. 17629 
eble salonowe czarne i orzechowe, ume- 
blowanie jadalnego pokoju, sypialnego, 
omoda, szeslong, szaf Nove rSrzechowe, 
bibljoteka, stoliki do kart, garniturki fanta- 
zyjne, żyrandol, kolumny, dywany, firanki, 
biurko i rozmaite sałonowe rzeczy. Marszał- 
kowska X 111, pomiędzy Złotą i Chmielną, 
w bramie, 1-sze piętro, mieszkania 10. 17647 
eble: tanio do sprzedania, garnitur czar- 
ny, rzeźbiony, jedwabiem kryty i orze- 
chowy utrechtem kryty, otomana, szeslong, 
2 całe kryte garnitury. Mokotowska MW 59, 
róg Placu św. Aleksandra, mieszk. 37. 17624 
o sprzedania kredens, stół i krzesełka 
ea fe ei szafa orzechowa, szeslong, żardy= 
nierki, firanki, gzymsy, serwantka, komoda. 
Sienna M 13, mieszkania 52. 17631 


eble czarne do salonu, bardzo gustowne 
umeblowanie jadalni, dębowe, oraz inne 
meble do sprzedania, Chmielna 45 nowy, w 
bramie, na 1-m piętrze, m. 4. 17710 
magazynie okryć pana. Ostrowskiego 
ozostawiono do sprzedania, za bardzo 
nizką cenę rotundo. wełnianą na lisach, sa- 
lopę jedwabną na oposach, oraz garnitur 
szopowy. Krakowskie-Przedmieście: N 74. 
iękne futro damskie: w błamie i 4 skórki 
sobolowe. Warecka 9, m. 48. 17717 
eble po zwiniętym magazynie, rozmaite 
garnitury, szeslongi, biurka, szafy. kre- 
ensy, otomany i inne zabezcen. Róg Nowe- 
o-Światu M 58A, m. 5, wejście przez sień z 
Śrdydkokiej. 17714 


ortepian krótki, za rs. 48. Długa M 28 


mieszkania 21. 17701 


aszyna Wilsona do sprzedania i maszy- 
na czółenkowa. Dzielna M 23 stary, za 
moczą, mieszkania 1. 17702 
jałach bryczkowy, zdrów, lat 8, za rs. 50. 
Mostowa 16. 17704 
fihcę kupić konia młodego, pięknego, pod 
wierzch, maści siwej, ujeżdżonego lub nie, 
ze znanych stadnin, wzrost 3'/, lub 4 wer- 
szki. Z ofertami proszę zgłaszać się do pod- 
pułkownika Barysznikowa w Częstochowie, 
gub. Piotrkowska. 11706 
ortepian o 7-u oktawach, w dobrym sta- 
Fot z całym blatem, 4-ma szprejcami, za 
rs. 220. Leszno M 20, w fabryce fortepianów. 


o sprzedania tanio 4 materace, szeslong, 

napoleonki, kozeta. Krakowskie- Przedmie- 
ścię 18, mieszkania 2. 17708 

ortajian krótki, z silnym tonem, do 


sprzedania, za rs. 85. Ulica Pańska X 36, 
stróż wskaże. . 17709 


utro- męzkie oposy. do sprzedania, za 
rs. 60. Senatorska M 32 nowy. u_rządcy, 


bi sprzedania zupełnie nowe okrycie, 
o 


futerkiem obłożone, sznba wełną krytą i 
inierz męzki bobrowy. Chłodna 46, mie- 


szkania 16. 17545 


nr. 473e (nowy 9)- 


pisamo zagraniczne, mało używane, czar- 
ne, do sprzedania, za bardzo przystępną 
cenę. Wiadomość m introligatorą W. Kroch- 
malskiego, Nowy-Świat Ai 30. | 17667. 


o sprzedania pudle białe, rasy jedwa- 
lnej; a przytem jest do nabycia stara 
saka. Mostowa M 6, mieszk. 29. 17671 


Fortepian zagraniczny, 7-oktawowy, z 
4-ma szprejcami, blatem metalowym, w 
zupełnie dobrym stanie sprzedaję. —Tamże 
można się egzercytować, Świętokrzyzka 3—8: 
ih sprzedania para koni z rodowodami, 
jsprowadzonych ze wsi, złoto-gniadych, 
1-letnich, karecianych. Wiadomość w hotelu 
Polskim, kantor najmu karet, w każdym 
czasie, 17693 


$ianino mało używane do sprzedania. Uli- 
ca Nowe-Miasto M 19, mieszk. 4. 17660 


ortepian do sprzedania z nieprzewidzia- 
; nych okoliczności. Śliska 7, m. 32. 17661 


'ortepian 7 okiaw. z pięknym tonem, za 
160 rs. Dzielna 20/14, m, 4, „od 3—5. 


Far ian z przyjemnym tonem, 4"isiej- 


szej konstrukcji, do nabycia u nauczycie- 
a muzyki, Miodowa 3. 17669 


Kźaterklozet wahoniowy, w kształcie ko- 

mody, mogący stać w pokoju, do sprze- 

ania. "Obejrzeć można: Warecka 7 nowy, u 
stróża. 17686 


olonezą aksamitna, na futrze, tanio do 
sprzedania. Obejrzeć można: Chmielna 15 
nowy. tam. gdzie produkta wiejskie. 17687 


egarek złoty męxki, dawnej mody, ku- 
piş. Królewska 27, m. 40, na dole. 17654 


roń Lancastra jest do sprzedania za przy- 
stępną cenę. Ulica Żelazna M 27 nowy, 
mieszkania 5. 17680 


Futra i garderob, damską używaną sprze- 
daje fabryka pończoch, ul. Marszałkow- 
Ska 139 2549 


utro podróżne niedźwiadki, za rs. 50.— 
Wspólna 26, mieszkania 26. 2552 


kuteresa handl. i mająt%, 
Pu korzystnemi warunkami do sprze- 


dania dom pod Panem Jeznsem przy ul. 
owoiniejskiej M 11, hypot. 174. Pośre 
two zastrzega się. 17659 


s. 3,500 do wypożyczenia na hypotekę 
don w pierwszej połowie wartości. Uli- 
ca Wspólna 28, mieszkania 1. 17685 
glep dystrybucyjno-kolonjalny, tamże re- 
zerwoary dwa do nafty. Nowogrodzka 14 
t klep spożywczo - dystrybucyjny jest do 
«esprzedania. Ulica Leszno M 10. 17376 
ropinacja z zajazdem na szosie, na pra- 
wach szlacheckich, dwie wiorsty od War- 
szawy, jest zaraz do ostąpienia, Wiadomość: 
ulica Bagatela M 12, w mleczarni. 17628 
*orzystny interes, sklep urządzony z sza- 
fami, z pozwoleniem na nafto, patentami 
o Nowęgo Roku, na dystrybucję i inne to- 
wary, ża rs. 300. Długa 53, 17559 
om w Łomży w pryncypalnem miejscu, 
świeżo odrestaurowany, stosownie do wy- 
niagań Boa do sprzedania na dogodnych 
warnnkach. Wiadomość u p. Włockiego re- 
jenta w Łomży. 2485 
s. 15,000 do ulokowania w całości Tu 
częściowo, na dom w Warszawie. Wiado- 
mość w kancelarji p. notarjusza Olszowskie- 
go, u p. Gumińskiego. 17401 
zynk do sprzedania, dobrze urządzony, 
Wiadomość na miejscu, ul. Nowolipie M 50. 
klep wiktuałów jest do sprzedania, z po- 
wodu zmiany interesu. Nowolipki M 61/21. 
le do sprzedania 
Nowy-Świat Me 
ep z moterjałami piśmientemi, dystry- 
bucją, w bardzo dobrym punkcie, zaraz 
o odstąpienia. Wiadomość: Świętokrzyzka 
3% 18, mieszkania 8, 17488 
kiep spożywczy, dystrybucja, w. naj- 
Ś ruch liwsnym unkcie, do sprzedania. Targ 
dzienny od 30 do 40'rs. Wiadomość: ulica 
Krncza M 49, w sklepie. 17493 
ilta do sprzedania z powodu wyjazdu, 
-W gruntu włóka, lasu 6 moreów, od stacji 
Miłosnn 31/ą wiorsty. Marszałkowska M 20, 


ic- 


n 
M 


mieszkania 2. 2522 
s. O potrzebne zaraz, na dobry pro- 
cent, z e ky gwarancją do Św. 
ana. Oferty get składać w kantorze Kur- 
jera pod lit M. Ż. 17470 
o sprzedania kawiarnia za rs. 250. Uli- 
LA Bednarska M 10. 17713 


o sprzedania zaraz, z powodu wyjazdu 

skiepik wiktuałów, wraz z kawiarnią. Pi- 
wna M 12. 17700 
"Fest do umieszczenia na hypotekę domu 

w Warszawie, na 1-m numerze po Towa- 
rzystwie kapitał rs. 40,000. Wiadomość przy 
ulicy Klektoralnej 6 21, m. 9. 17689 


s. 8,000 do 10.000 potrzeba na pier- 
wszy numer hypoteki miej, zaraz, lub od 
owego Roku. Adresy proszę do kantoru 
Kur. Warsz. lit. N. P. 176990 
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E ecakior Waciaw £zymanowski, — Wydawca Gustaw Gobethnon 


Nr 3050 


Lokale, 


okój z alkową, meblami, fortepianem, o 
sługa. Kraxowskie-Przedmieście 7, P% A 
udowla murowana, w miejscu oficyny 
4-ch oknach, przydatna na warsztat jas 
«rski, tokarski lub inny, do najęcia ka ioy 
go cezast, za 10 rs. miesięcznie, przy 8D. 
Łuckiej, w blizkości Żelaznej pod M 8/11 
Wiadomość u stróża Franciszka. 1 


KHfieszkanio przy ulicy Krakowskie- Przed 
mieście pod M 15/415; na 2-m piętrz pi- 
frontu: 6 pokojów, przedpokój, kuchnia, 8 
żarnia, komórka i piwnica, każdego © 
do' wynajęcia. Wiadomość u rządey dom 
Jegancko umeblowany salonik, sypialny 
jadamny, z kuchnią lub bez, do wynajć 
zaraz. Sienna M 8, m. 5. 17398 _ i 
posuere przyzwoite, catodzien ! 
utrzymanie, tanio, dla ueznia, Jub mlogo 
go człowieka, uczęszczającego do jaki 
zajęcia. Oboźna 10; m. 11. 17594 m 
pokój 49 odnajęcia z całodziennem utri 
maniem. Zielna 13, mieszkania 5, 1 rg 
o wynajęcie zaraz saion | dua poko 
z meblami lub bez, może być, każdy 
dzielnie, na żądanie mogą być i obiady: 
na nizka, pokoje bardzo ładne. Złota i 
mieszkania 6, 2555 m 
i 3 pokoje z kuchniami, od, fronti tą 
) wynajęcia od 1 Stycznia. Nowy-Świat M 
uży lokal po bawarji, na takiż użyć d, 
szynk, salę tańca i t. p., wraz z ogroć" og 
o wynajęcia tanio, zaraz. Wiadomość, 16 
miejscu u rządcy, Twarda M 42. 1 


Frokój duży umeblowany, na 


wie 0300% 


Wiadomość: Hoża M 24, m. 12, od IŻ 
pa kobiety jest pokój do wynajęcia pr 


porządnej familji. Piękna 68, róg Leo? 
dyny, mieszkania 25, 17668 
umeblowane pokoje, przedpokój. 
da Próżna 7. 16752 
okój do wynajęcia za rs. 6 miesięc 
dla przyzwoitej osoby żeńskiej. 
3, mieszkania 14. 1 


Rze! umeblowany zaraz do ue 


2-e piętro. Wejście frontowe. Marsz 
owska 76, róg Hożej, mieszk. 4. 1160, 
Boniesienia rozmaite | 


sframwaj,” kalendarz bamorystycwję 
z ilustrowany; kopiejek 20. Skłn gioni 


sięgarnia Paprockiego. 1 r, 
50 kop. od ubrania kapelusza. z 


kowska 105, mieszkania R. 


fidrabiam Suknie i okrycia star 


ska M 73, mieszk. 8.—Tamże nanka krów” 


tów po rs. 5. 17146 % 
W Kruziński, fabryka Instrumentów ” 
zycznych, Trębącka, róg Nowo - Seng 
torskiej 2. Katalog na żądanie gratis. 1 pr 
fificjalista z ;rowincji opuszczony ri 1 
żonę niemkę, szuka osoby przyzwoite” w 


małym funduszem, do. wspólnego udzisłu 
handlu, lub-sklep wiktuałów z dystry 

do odstąpienia; tamże broń pojedynki p 
sprzedania. Łaskawe reflektantki znajd? g 
dres w kiosku: róg Marszałkowskiej i J 
zolimskiej. 17486 
Tanio przyjmuje suknie do roboty, hiag 
„| zimowe, także i do przerabiania, Po“ ga 
świeżych żurnali wykończam akurat! ggi 
czas. Mostowa 3, mieszkania 8. 
asło Śmietankowe z Grójeckiego, 1 
funtowe. Wspólna 26, mieszk. 26. 


pozostały ze zwinię 
Eckert, sprzedaje się A 
garniec (dawniej rs. 1 kop. 20), ulicś;, 
szno M 34, obok kościoła, w podwórzu. 
racownia krawatów „Louise,” 
p w prodaiąge 8-ch tygodni wszelkich 
nów krowa w. Orla M 10. 2553 „af 
racownia Wiktorji, Przejąz 2, b 
Pranie dawniej Ciszewskiego, wykon" 


å 
1y 


tanio i elegancko suknie damskie i 
ne, oraz szuby z szyciem futra. 


kończam suknie po ra. 3, tamt’ . 7, 
Fisobiłe podręczne i do nauki. FA 
mieszkania 9. 17 


jady prywatne smaczne, z P1169) 
piejek 20, Bracka M 12, mieszk. me” 
=a 20 rubli miesięcznie pokó na lat 
Qani Tamże futerko dla panien* „7566 
„ Ulica Wielka X 52, mieszk, 2 11057 
f kuszerka M. Ring przyjmuje, Pó, jpości 
kanie osoby spodziewające 5i$ *7545 
arjańska M 1, róg Pańskiej, - 
eństwo bezdzietne, lubiącć ne 
dzieci, życzy sobie przyjąć zlec ody 
garnuszek, Opieka macierzyńske, owska. 
wszelkie, Ulica Mokotowska 35. WYP 


r 9534 


i 
udel biały bez ogona, tłusty; ję 
środę. Odprowadzić: Chmielna, 3 met 
za nagrodą. rde 


u 
dniu 2-n b. m. przecnodząć $ res zi- 
łębiej do teatru, zgubiono pagilo gu- 


wierający rs. 62 i weksel na ys. Si got 
mienny znalazca zechce 
big M 1, m. 3, za nagrodą j 
dzie. TATA HA 


ry; 
rs. 2, kapelusze od kop. 30. Marszatkd 


| 


y 


i 


